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Proszę o przy jęc ie  m oich go­
rących  podziękow ań za p rze ­
siane mi przez W as serdeczne 
życzenia i pozdrow ien ia  z 
okazji 60-lecia m oich urodzin.

M. RA K O SI

Na zdjęciu: F raciszek K u lik o w ­
ski, górn ik -reem igran t z F ran­
cji. Po 20 latach p obytu  zagra­
nicą pow rócił do kra ju , gdzie  
zaczął pracować ja ko  stra żn ik  
w  D olnośląskich Zakładach  
P rzem yślu  Jedw abniczego  w  
N ow ej Rudzie. Drogą aw ansu  
społecznego został w ysun ię ty  na 
stanow isko dyrek to ra  naczelne­
go w spo m n ia n ych  zakładów . 
Pod jego k iero w n ic tw em  za k ła ­
dy  w y su n ę ły  się na  czołowe 
m iejsce.

CAF  — F it. K u p erm a n

W ś r ó d  mgły 
i burzy śnieżnej
łysiqce skowronków  
pow raca jqcych
d o  Polski
padło z wyczerpania 
i silnego mrozu
\ k j  IEL K IE  sta d a  skow ronków  
'  '  zm uszone zostały  onegdaj na 

sk u te k  m giy i burzy  śnieżnej do lą ­
dow an ia  na  Ł ysej Po lan ie , gdzie 
p ad ły  z w yczerpan ia  p rzy  20 st. 
m rozu.

Część p tac tw a  u s iło w ilc  się r a ­
tow ać u la tu ją c  n a  południe, lecz 
zm yliw szy o rien tac ję  zdo łała  do ­
trzeć  zaledw ie do M orskiego Oka, 
gdzie zas ta ła  tak ie  sam e w aru n k i 
atm osferyczne. K ierow nictw o
schron iska  w  M orskim  O ku p o ­
śpieszyło p tac tw u  z pom ocą, je d ­
n a k  zebranych  do sch ron iska  sko­
w ronków  w yczerpanych  w alk ą  z 
zim nem  i w ich u rą  n ie  u dało  się u -  
ra tow ać.
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CenB 1S groszy

Nikczem ni zbrodniarze w o jenn i

amerykańscy siewcy dżumy
winni stanąć przed sądem narodów

„Udział Ludowego Wojska
w umacnianiu sił pokoju, to
podnoszenie na wciąż wyższy
poziom wyszkolenia bojowego
i politycznego, ustawiczne do-

M il io n y  ludzi na ca łym  św iec ie  
pro tes tu ją  p rze c iw k o  zastosow an iu  
p rze z  U S A  broni b a k te r io lo g ic zn e j  
w  K ore i i w  C h in a c h
M ILIONY ludzi na całym  św iecie po tęp ia ją  barbarzyńsk ie  zbrodnie 

am erykańskich  agresorów , k tó rzy  rozpętali w ojnę bak terio logicz­
ną.

\K I  ICEPRZEWODNICZĄCY Swiato- 
» * w ej Federacji Związków Zawo­

dowych Liu Nin-i w im ieniu 
Bura Łączności SFZZ dla krajów  
Azji i O ceanii złożył ośw iadczenie 
stw ierdzające, że zastosow anie przez 
am erykańskich  napastn ików  broni 
bakterio logicznej na Korei i w pół­
nocno - w schodnich Chinach stano­
wi pow ażną groźbę dla pokoju i bez 
pieczeństw a w szystkich narodów. 
Liu Nin-i stw ierdził, że A m eryka­
nie oddaw na już przygotow yw ali się 
do p rodukcji i stosow ania broni 
bakteriologicznej. N ie dawno czaso­
pismo am erykańskie „Life" chełpiło 
się cynicznie, że w ojskow y b io lo­
giczny w ydział korpusu chem icznego 
armii am erykańskiej przygotow ał 16 
rodzajów  broni bakteriologicznej, 
która może być w ykorzystana w ce­
lu m asow ej zagłady ludzi. B. am e­
rykańsk i m inister w ojny Johnson w 
szeregu przem ów ień otw arcie 
w zyw ających do w ojny, 2ąćT<iT sto ­
sow ania w szelkich rodzajów  broni, 
w tej liczbie atom ow ej i bak terio lo ­
gicznej.

Dowody okrutnych zbrodni, k tó ­
rych dokonują am erykańscy ag re ­
sorzy prow adząc na w ielką skalę 
w ojnę bakterio logiczną —  pow ie­
dział Liu Nin-i są niezaprzeczalne- 
Te nikczem ne zbrodnie dowodzą 
Jeszcze w yraźniej, że agresorzy 
am erykańscy są w rogam i w szyst­
kich m iłujących pokój narodów , 
w rogam i ludzkości, spraw iedliw o­
ści i bezpieczeństw a, a zwłaszcza

skonalenie umiejętności naszej
kadry, 'pogłębianie iciedzif
w dziedzinie marksizmu-leni-
nizmu i stalinowskiej nauki
wojennej

—  p o w ie d z ia ł
gen. bryf. M. Nfszkcwski 
na uroczystej promicji
ef eerów politycznych W. P.

P )N IA  16 bm. odbyła się uroczy- 
sta  prom ocja oficerów  politycz­

nych W ojska Polskiego.
Na obszernym  dziedzińcu ustaw ili 

się vr szeregach absolw enci i słu­
chacze szkoły. Przy dźw iękach m ar­
sza pow italnego przybyw a na plac 
szef G łównego Zarządu Politycznego 
W.P., w icem inister O brony N arodo­
wej gen. bryg. M arian N aszkow ski 
w otoczeniu starszych oficerów i 
przyjm uje raport od kom endanta 
szkody.

Po odczytaniu rozkazu m inistra 
O brony N arodow ej M arszalka Pol­
ski K onstantego Rokossow skiego o 
m ianow aniu oficeram i absolw entów  
szkoły oraz rozkazu szefa Głównego 
Zarządu Politycznego W.P. o n a ­
grodzeniu przodujących w w yszko­
leniu słuchaczy, n astępu je  uroczy­
sty  m om ent prom ocji. Prom ocji do­
konuje gen. bryg. M. N aszkow ski.

N astępnie w yróżniający  się w w y­
szkoleniu absolw enci otrzym ują n a ­
grody. Znajduje się w śród nich m. 
in. ppor. A ugustyn Grzybowski. 
Przed w stąpieniem  do szkoły był 
on przodującym  robotnikiem  zakła­
dów przem ysłu w apienniczego.

N agrody otrzym ali również: — 
ppor. Ja n  M icorek, młody robotnik 
i działacz młodzieżowy z Nowej 
H uty oraz chor. S tanisław  C hojnac­
ki, syn biednego chłopa z Rządkwina 
w pow. Mogilno.

Do now oprom ow anych oficerów 
przemówił szef Głównego Zarządu 
Politycznego W. P. w icem inister O- 
brony N arodow ej gen. bryg. M arian 
N aszkow ski, k tó ry  pow iedział m.in.:

W  m o m e n c ie  g d y  a m e r y k a ń s c y  Im ­
p e r ia l iś c i  o d b u d o w u ją  h it le ro w s k i  
W e h rm a c h t,  n a ró d  n a s z  r e a l iz u ją c  w  
o f ia rn y m  t ru d z ie  w s p a n ia ły  P la n  6- 
le tn i  w n o s i  sw ó j w k ła d  d o  d z ie ła  

u m o c n ie n ia  f ro n tu  p o k o ju , k tó ry  po d  
p rz e w o d e m  K ra ju  R ad ro śn ie  i p o ­
tę ż n ie je  z d n iem  k a ż d y m . M ą d ra  
s ta l in o w s k a  p o l i ty k a  p o k o ju ,  p o l ity k a ,  
k tó re j  św ię ty m  w y ra z e m  je s t  p r o je k t  
z a sa d  t r a k t a tu  p o k o jo w e g o  z N ie m ­
ca m i, k r z y ż u je  s k u te c z n ie  z a p ę d y  
a g re s o ró w , z a b e z p ie c z a  n a s z ą  n ie p o d ­
le g ło ść , n a s z ą  g ra n ic ę  n a  O d rz e  i 
N y s ie .

N a s z  u d z ia ł  —  u d z ia ł  L u d o w eg o  
W o js k a  w  n m a c n ia n iu  s ił  p o k o ju ,  to  
p o d n o s z e n ie  n a  w c ią ż  w y ż sz y  p o z io m  
w y s z k o le n ia  b o jo w e g o  i p o l i ty c z n e ­
g o , u s ta w ic z n e  d o s k o n a le n ie  u m ie ję t ­
n o ś c i  n a s z e j  k a d ry ,  p o g łę b ia n ie  w ie ­
d z y  w  d z ie d z in ie  m a rk s iz m u  - le n ln l-  
zm u i s ta l in o w s k ie j  n a u k i  w o je n n e j.

W  te n  s p o s ó b  p o m a g a m y  n a szu j 
b o h a te r s k ie j  k la s ie  ro b o tn ic z e j ,  c a łe ­
m u n a ro d o w i  w  u t rw a le n iu  i ro z w i­
ja n iu  ty c h  w s p a n ia ły c h  z d o b y c zy ,

(D okończenie na str. 2 -ej) . *

śm iertelnym i w rogam i w szystkich 
narodów  W schodu.
W  im ieniu m ilionów  robotników  

krajów  Azji i O ceanii w iceprzew od­
niczący SFZZ w yraził p ro test p rze­
ciwko tym  nikczem nym  zbrodniom  
w ojsk  am erykańskich . N ikczem ni 
zbrodniarze w ojenni powiedział, win 
ni stanąć przed sądem  narodów  ca­
łego św iata.

OŚWIADCZENIE PRZEWODNICZĄ­
CEJ CHIŃSKIEGO TOWARZYSTWA 

CZERWONEGO KRZYZA

P RZEWODNICZĄCA chińskiego 
Tow arzystw a Czerw onego Krzy 

ża Li Teh-czan, k tóra stanęła  na 
czele kom isji dla zbadania zbrodni 

(D okończenie na  str . 2-ej)

El<ipy 
z zakładów pracy

i wyższych uczelni
uczestniczą na wsi

w zebraniach dyskusyjnych
nad projektem 

Konstytucji

• Załoga budowy nr 36-
• brygada elektromonter 

ska ZMP-owca Sorka
• cieśla Korol Zachor

-  zwyc ęzcami w walce 
o tytuł 
najlepszych
w  woj .  wroc ławsk im

KRĘGOWY Zarząd Związku 
Zaw odow ego Pracow ników  

Budowlanych dokonał podsum ow a­
nia w yników  w spółzaw odnictw a, o- 
siągniętych przez podległe mu pla­
cówki w styczniu i lutym  br.

We współzawodnictwie o tytuł 
najlepszej załogi budowlanych w 
skali wojewódzkiej zwyciężyła  
załoga budowy nr 36 z powiatu 
Bolesławiec.
W śród brygad elektrom onterskich  

pierw sze m iejsce zajęła m łodzieżo­
wa brygada ZMP Czesław a Sorka ze 
Z jednoczenia # „Elektrom ontaż" we 
W rocław iu. Członkow ie jej, Adam 
Pijanow ski, Jan  Bogacki i Jan  Slip- 
czenko i inni mogą poszczycić się 
dużymi osiągnięciam i, k tóre zaw ­
dzięczają w dużej m ierze zastoso­
waniu w pracy  m etody inż. K ow alo­
wa. Plan brygady za styczeń został 
przekroczony o 209 proc., natom iast 
w lutym  o 210 proc.

Najlepszym  w zawodzie c ie ś ’ł 
okazał się Karol Zachor ze Zjed­
noczenia Budownictwa M iejskie­
go nr 2, który uplasował się na 
pierwszym miejscu we współza­
wodnictwie o tytuł najlepszego w 
zawodzie.
Ob. Zachor w yrobił w styczniu 

246 proc. norm y a w lutym  247 proc. 
N adto zm ontował w łasnym i siłami 
piłę tarczową, co przyniosło jego za­
kładowi pracy ponad 2.500 zł osz­
czędności.

(C) -

W  DNIU 16 bm w se tkach  gro­
mad, spółdzielni p rodukcyj­

nych i Państw ow ych Gospodar- 
tw ach Rolnych odbyły się ze- 
irania dyskusy jne nad projek- 
em K onstytucji Polskiej Rzeczy­
pospolitej Ludowej.

W  wielu zebraniach  uczestn i­
czyły ekipy , łączności m iasta ze 
vsią z zakładów  pracy i wyż- 
izych uczelni.

Chłopi szeroko m ówili o do- 
liosłych przem ianach gospodar- 
:zo - społecznych, jak ie  zaszły 

dokonują się w Polsce Ludowej. 
W w ypow iedziach daw ali oni 
ów nież m ocny w yraz zrozumie- 
liu  sw ych obow iązków  p o d k re­
ślając, że głównym  obow iązkiem  
jest sta łe  rozw ijanie produkcji 
eh gospodarstw  oraz sum ienne 
w ypełniania zobow iązań wobec 
ja ństwa.

O pieka P aństw a  nad dziećm i 
i m łodzieżą  — to jednocześn ie  
"Wielka pom oc dla m a te k  p ra ­
cu jących , um ożliw ia jąca  im  
w ła śc iw e  w y k o n y w a n ie  pracy  
za w o d o w e j i pe łn ie jsze  branie  
udzia łu  w  ży c iu  spo łecznym . 
W liczn ych  żłobkach , p rze d ­
szko lach  i dom ach  dziecka  w y ­
ch o w u ją  się i baw ią  dzieci p id  
fa ch o w ą  opieką  w ych o w a w có w . 
Na zd jęciu : dzieci w  p rzed ­
szko lu  TPD  w  K ielcach.

C A F  — fo t. B anducli

Robotnicy ro'ni 
PGR Zagrodno
przyniosq w  d a r z e

P re zy d e n to w i

Bierutowi
30 q pszenicy z ha
Od naszego wyslannika

ELEM  uczczenia 60-tej roczn i- 
cy u rodzin  P re zy d en ta  B ole­

sław a B ie ru ta , p racow nicy  PG R  
Z agrodno  w  pow. z ło to ry jsk im , o- 
prócz zobow iązań zbiorow ych, pod­
ję li liczne zobow iązania in d y w id u ­
alne. T ra k to rz y sta  B e d n a rz  zobo­
w iązał się p rzep row adzić  siew y 
zbóż k łosow ych w  ciągu 4 dn i za­
m iast 6-ciu p lanow anych . B ry g a­
dzista ch lew ni S te fan  O b ia ła  w y ­
h odu je  13 p ro s ią t od każdej m acio­
ry" roczni* '

B ry g ad a  p raco w n ik ó w  polo- 
w ych P G R  Z agrodno, p o sta n o w i­
ła  zw iększyć zbiory  pszenicy  z 22 
kw in ta li p lan o w an y ch  do 30 q 
z h e k ta ra . AL.
v '  *
P ra co w n icy  w a rsz ta tu  zespołu 

P G R  W Je rzm an o w icach  -  Z dró j w 
pow. zło to ry jsk im , celem  uczczenia 
60-tej roczn icy  u rodzin  P re zy d en ta  
B ie ru ta  i  Ś w ię ta  1 M aja, zobow ią­
zali się w y rem o n to w ać  ze złom u 
tr a k to r  i p łu g  tra k to ro w y , a n a ­
s tęp n ie  p rzekazać  je  now ozałożo- 
nej spó łdzie ln i p ro d u k cy jn e j w 
T w ardoc icach  gm . P ie lg rzym ka . 
P o n ad to  m ech an ik  W ładysław  K o­
m orn ick i w y re m o n tu je  snopow ią- 
za łkę  te j spó łdz ie ln i p ro d u k cy jn e j. 

P ra cow nicy  w a rsz ta tu  zespołu 
P G R  w  Jerzm an o w icach , zm on to ­
w ali sam ochód z części zdekom ­
p le tow anych . K iero w ca  Józef 
S kow rońsk i zobow iązał się  p rze ­
jech ać  tym  sam ochodem  35 tys. 
km  bez rem o n tu .

uczczeniaD la  
6 0  rocznicy  

urodzin
Prezydenta RP
oraz Święta 1 Maja

#  A R C H ITE K C I M IA STO - 
P R O JE K T U  — STO LICA  
P R Z Y S P IE S Z Ą  D O K U ­
M E N T A C JĘ  TECH N IC ZN Ą  
N O W YCH O BIEK TÓ W  
W A R SZA W Y  

&  Z ESPÓ Ł  T EA T R U  P O L ­
SK IEG O  I  K A M ER A LN E ­
GO W Y STA W I „PO W R Ó T 
PO S Ł A “ N IEM CEW IC ZA

Z ESPÓŁ pracow ni a rch itek to ­
n icznej M iastopro jek t - Sto­

lica w ysła ł do Prezydenta R. P. z 
Dkazji 60 rocznicy Jego urodzin 
list z najserdeczniejszym i poz­
drowieniam i.

„ Ż y c z y m y  C i —  p is z ą  d o  P re z y ­
d e n ta  B ie ru ta  p r a c o w n ic y  M ia s to -  
p ro je k tu  - S to lic a  d łu g ic h  la t  ż y c ia , 
ty c z y m y  o s ią g n ię c ia  w ie lk ie g o  c e lu , 
k tó ry  s to i  p rz e d  T o b ą  i n a ro d e m  —  
r .b u d o w an ia  P o ls k i  S o c ja l is ty c z n e j .

Z T o b ą , p ie rw s z y m  P re z y d e n te m  
P o ls k i  L u d o w e j i p r z e w o d n ic z ą c y m  
K C PZPR w ią ż e  s ię  n a jś c iś le j  b o h a ­
t e r s k a  w a lk a  i z w y c ię s tw o  n a ro d u  
p o lsk ie g o . W ra z  z p a r t i ą  b y łe ś  i n i ­
c ja to re m  e n tu z ja s ty c z n e j  b u d o w y  
n a s z e j  u k o c h a n e j ,  p ię k n ie js z e j  W a r ­
s z a w y . T w ó j p rz y k ła d  s ta ł  s ię  d la  
n a s  w z o re m , ja k  łą c z y ć  o f ia r n ą  w a l­
k ę  o le p s z e  ż y c ie  n a ro d u  z w a lk ą  o 
sz c z ę ś c ie  w s z y s tk ic h  n a ro d ó w  —  i  
w e łk ą  o  p o k ó j.

T w o je  d o n io s łe  w s k a z a n ia  w y ty ­
c z a ją  n a m  d ro g ę  w  n a s z e j  o d p o w ie ­
d z ia ln e j  p r a c y  d ź w ig a n ia  z g ru zó w  
o s ie d li,  s z k ó ł,  te a t ró w ,  d ź w ig a n ia  
w z w y ż  k u l tu r y  n a ro d u  p o lsk ie g o .

Z d a je m y  s o b ie  s p ra w ę ,  że  w s k r z e ­
s z e n ie  i p r z e b u d o w a  W a rs z a w y  —  
s to l ic y  R z e c z y p o sp o li te j  L u d o w e j n a ­
k ła d a  n a  n a s  o b o w ią z e k  u c z y n ie n ia  
w s z y s tk ie g o ,  a b y  je j  a r c h i te k tu ra  

(D okończenie na  str. 2-ej)

Na każdym kroku doświadcza­

my dobrodziejstw

Polski Ludowej

l i /  A R S Z T A T  w y d zie lo n y  P a ń s tw o w y c h  G ospodarstw  R olnych w  
K ościanie uko ń czy ł rem o n t tra k to ró w  i m a szyn  roln iczych, 

przeznaczonych  do w iosennej a k c j i  s iew n ej —  Na zdjęciu: e le k ­
t r y k  K azim ierz Ś lązak , w y k o n u ją c y  ś-edn io  133 proc. norm y, m o n ­
tu je  ro zruszn ik  traktora  „Zętor". C AF  — Fot. K ondracki

Ośrodek Zdrowia 
w Wojszycach
rozpo czq ł  w c z o r a j
przyjmowanie pacjent w

I EDNYM  z zobow iązań, pod­
j ę t y c h  przez  W ydział Z drow ia 

i łe z y d iu m  M iejskiej R ady  N aro ­
dow ej w e W rocław iu  z okazji 60- 
te j rocznicy  u rodzin  P re zy d en ta  
B ie ru ta  i ku  czci Ś w ięta  1 M aja 
było  p rzed te rm in o w e u ru ch o m ia ­
n ie  O środka Z drow ia  w  W ojszy­
cach. O środek ten  ju ż  w  dniu  
w czorajszym  rozpoczął p rzy jm o ­
w an ie  p acjen tów .

W  pięciu czystych, słonecz­
nych  pokojach  przy  ul. K ościel 
n e j m ieszczą się: g ab in e t le k a ­
rz a - in te rn is ty , p o rad n ia  dia 
kob ie t i dzieci oraz gab inet 
den tystyczny . W O środku  p rz y j­
m u je  też dyp lom ow ana położ­
na.

— P rzy ję liśm y  ju ż  Jz ip ia j 6-ciu 
p ac jen tó w  — in fo rm u je  n as p ie­
lęg n ia rk a  I re n a  D łubak . — T ru d ­
no w y raz ić  zadow olen ie  i wdzięcz 
ność- m ieszkańców  W ois;:vc z u -  
tw o rzen ia  po radn i. W ystarczyło  
tych  p a rę  godzin, aby  cały  nasz 
p ersonel zrozum iał, ja k  bardzo  
by liśm y tu  po trzebn i.

A le oto i now y p ac jen t — m a ­
ły A lbinek , syn A dam a W iecze- 
rzaka , re p a tr ia n ta  z K anady , przo 
d ow nika  p racy  m iejscow ej spół­
dzielni p rodukcy jnej.

— M am y ju ż  przedszko le i 
jed y n ą  nasza bo lączką by ł b rak  
O środku Z drow ia — mówi 
m atka  A lb ina. — Aż tu  do ­
w iad u je  się. że m am y także 
O środek. B ędziem y te raz  je sz ­
cze w y d a jn ie j pracow ać, bo na 
każdym  k roku  dośw iadczam y 
d obrodzie jstw  jak ich  n am  u- 

(D okończenie na str. 2-ej)

D e & e s z a
N.Kgiosifego
do przew odn iczqcego
KC PZPR

B. Bieruta
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3Q-!ecie 
powstania KZM
O  A  LAT TEMU — 17 marca 1932 

w  roku — odbył się w  W ar­
szaw ie I założycielski Zjazd K o­
m unistycznego Związku Młodzieży. 
Przybyło 23 delegatów . Reprezen­
tow ali oni 1100 członków kółek  
m łodzieżowych i organizacji zw ią­
zanych ideologicznie z rewolucyjną  
partią proletariatu polskiego — 
K PP.

Stw orzony na tym  zjeździć K o­
m unistyczny Związek M łodzieży — 
sta ł się w iem yjn  i ofiarnym  po­
m ocnikiem  partii przez cały okr?ł 
jej w alk o władzę dla ludu, o dy­
ktaturę proletariatu, o złam anie 
kapitalistycznego ucisku. W ycho­
w ał pokolenie ofiarnych i głęboko 
ideow ych bojow ników  o sprawę 
w yzyskiw anych mas.

W ysuwał on te hasła, które te­
raz m y urzeczyw istniliśm y lub u - j 
rzeczywista* amy: żądania prawa
do nauki, do równej płacy za ró­
w ną pracę, przekreślenie bezrobo­
cia. M arzyli młodzi KZM -owcy o 
takiej Polsce, w  której nie będzie 
suteryn, bezdom nych, krzyw icy  
proletariackich dzieci, ogłupiające­
go poniżenia doznawanego od m aj­
stra, ciem noty, analfabetyzm u. M a­
rzyli o Polsce szeroko otw artych uni 
w ersytetów  dla młodzieży robotni­
czej i chłopskiej, o Polsce n ieustan­
n ie rozwijającej sie  pod względem  
gospodarczym  i kulturalnym . KZM  
m obilizow ał m łodych robotników, 
chłopów  i uczniów  do w alili o 
chlcb, o prawa i przyszłość m ło­
dzieży, o rew olucje społeczną. W 
warunkach pracy nielegalnej, bru­
talnego, policyjnego terroru, w  w a  
runkach wym agających częstokroć 
niesłychanej ofiarności i bohater­
stw a tow arzyszył KZM w szystkim  
klasow ym  bitw om  K om unistycznej 
Partii Polski, był dla niej źródłem  
m łodych kadr, najbliższą rezerwą, 
b ył przygotowawczą szkołą partii.

Niejednokrotnie napotykali m ło­
dzi KZM -owcy na tej drodze poli­
cyjny bagnet lub kule. G inęli — 
„legalnie" m ordowani przez faszy­
stow skie sądy — w ykonaw cy w y ­
roków na prowokatorów i szpie­
gów. Setki działaczy m łodzieżo­
w ych w trącała reakcja na w iele  
lat do w ięzień.

M etody te nie zdołały pow strzy­
mać rew olucyjnej w alki młodych  
K ZM -ow ców  KZM rósł liczebnie i 
hartował się ideowo. KZM m obili­
zow ał m łodych robotników do 
w alki o ich nrawa ekonomiczne, 
wskazując jednocześnie wyraźnie 
polityczny cel tej w alk i — rew o­
lucje proletariacką. K rzewił wfrótl 
m łodzieży przywiązanie do partii 
klasy robotniczej —  K PP. D em as­
kow ał pseudo-patriotyczne hasła 
burżuazji szczujacej nasz naród 
przeciwko Związkowi Radzieckie­
mu.

Zasługa KZM jest, iż potrafił on, 
przełam ując dyw ersyjną politykę  
k ierow nictw  OMTTJR-u i Wici, 
przyciągnąć doły tych organizacji do 
idei jednolitego frontu. Po w ie lo ­
kroć dochodzi do w spólnych z 
KZM w ystąpień. W rezultacie kon­
sekw entnej w alki KZM -ii i nacis­
ku dołów  OM TUR-u i Wici — k ie­
row nictw o tych organizacji zm u­
szone jest w  193fi roku nawiązać 
w spółprace z KZM. Pow staje z i- 
nicjatyw y KZM front m łodego po­
kolenia. W ysuw ał on hasła w alki 
przeciw  hitleryzacji Polski, prze­
ciw  sojuszow i z faszystow ską trze­
c ią  Rzeszą, nrzeciw  w ojnie. Ogło­
szona w  1938 r. deklaracja praw  
m łodego pokolenia stała się doku­
m entem  jedności młodzieży wokół 
tych haseł i w oli rew olucyjnej 
w alki o lepsze jutro dla polskiego 
narodu.

Ta w alka w ydała ow oce. Podięli 
prace K ZM -ow ców  w  okresie oku- 
pacyineeo terroru ich następcy I 
spadkobiercy —  ZW M -owcy. Te 
cele, o które oni w alczyli i za k tó ­
re ginęli, kontynuuje i realizule 
dziś w  jakże odm iennych, szczęśli­
w szych warunkach, półtoram ilio- 
now a potężna organizacja m łodzie­
ży Polski Ludowej — ZMP. Te sa­
m e ideały, któro w ypisał na sw ych  
sztandarach KZM, znajdują sw ój 
w yraz w  K onstytucji Polskie i Rze­
czypospolitej Ludowej — w  formie 
zagwarantowanych praw, jakie za­
bezpiecza nasza Ojczyzna m łodzie­
ży i całem u społeczeństwu.

7 0 0 0  robo'irków
uzyska stopień inżyniera

Około 7 ty sięcy  p rzodow ników  
p racy , rac jo n a liza to ró w  i n o w ato ­
ró w  z zak ładów  p rzem ysłow ych  u -  
zyska m ożność zdobycia s topn ia  
in ży n ie ra  w  w ieczorow ych szko­
łach  inżyn iersk ich . W przyszłym  
m iesiącu  specja lne  kom isje  r e k ru ­
ta c y jn e  p rzy  tych  uczeln iach  roz­
poczną p rzy jm ow an ie  p o dań  k a n ­
d ydatów  n a  p ierw szy  rok  studiów  
1 jednoroczny  k u rs  p rzygotow aw ­
czy n a  ro k  akadem ick i 1952/53.

Z całej Polski napływają 
zwycięskie meldunki
o pomyślnej realizacji zobowiqzań

S Ł O W O  P O L S K I E

dla uczczenia 60 rocznicy 
tire dzin Prezydenta Bieruta 
i Święta 1 Maja
N IEMAL c o  godzinę napływ ają dziesiątki nowych m eldunków o 

podjęciu zobowiązań dla ucz czenia 60-tej rocznicy urodzin Pre­
zydenta Bolesław a Bieruta i dla uczczenia Św ięta 1 Maja.

O rnziiói f i lmu  vo lshiego  
wclczą< ego 
o nowego człowieka

Przemówienie
s e k r e t a r z a  K C P Z P R

E. Ochaba
na f i lmowej naradz ie
twórcze j
EDW ARD OCHAB, se k re ta rz  

K C  PZ PR , w ygłosił w  im ie­
n iu  K C  P Z P R  p rzem ów ien ie pow i­
ta ln e  n a  film ow ej n a rad z ie  tw ó r­
czej.

S tw ierd za jąc  duże osiągnięcia F il 
m u Polskiego, czego dow odzą tak ie  
film y, ja k  ,.M łodość Chopina", 
„P ierw sze dn i“ , doku m en ta ln y  film  
,,Św iatow y K ongres P oko ju" p o ­
zycja „K ron ik i film ow ej" , m ów ca 
stw ierdził:

„ U z n a ją c  d o b r ą  w o lę , r z e t e ln y  w y ­
s i łe k  tw ó r c z y  i  n ie m a ły  d o r o b e k  k ie  
r o w n ic tw a ,  a r ty s tó w  i p r a c o w n ik ó w  
n a s z e j  k in e m a to g r a f i i ,  w in n iś m y  j e d ­
n a k  s k u p ić  u w a g ę  p r z e d e  w s z y s tk im  
n a  l ic z n y c h  i p o w a ż n y c h  b r a k a c h  i 
b ł ę d a c h  w  p r a c y  f i lm u  p o ls k ie g o ,  
a b y  s ła b o ś c i  i  b r a k i  o s t r z e j  w id z ie ć  
1 s z y b c ie j  u s u n ą ć " .

E. O chab  w sk azu je  te  b rak i:
p o w ie rz c h o w n o ś ć  t r a k t o w a n ia  w a i  

n y c h  p ro b le m ó w ,
★  f r a g m e n ta r y c z n e  u w z g lę d n ia n ie  ta  

k ic h  te m a tó w ,  1ak  z a c ie ś n ie n ie  b r a t e r ­
s k ie j  p r z y j a ź n i  z  Z S E R , j a k  p r o b le m a ­
t y k a  o b r o n y  k r a j u ,  w a lk a  z s a b o ta ż e m  
i m p e r ia l is ty c z n y m  i tp . ;

★  n i e d o c e n ia n i e  o s tr o ś c i  w a lk i  k l a ­
so w e j w  P o ls c e  j a k  w  f i lm a c h  „ Z a ło ­
g a "  i  „ M ia s to  n i e u j a r z m lo n e " ;

★  m d le  k o lo ry z o w a n ie  ł  o c u k rz a n ie  
r z e c z y w is to ś c i;

+  z a  m a to  d u m y  k la s o w e j  1 n a r o d o ­
w e j  z  h is to r y c z n y c h  z d o b y c z y , w y w a l ­
c z o n y c h  p r z e z  n a s z  n a r ó d  p o d  k i e r o w ­
n ic tw e m  k la s y  r o b o tn ic z e j ;

★  b r a k  r z e t e ln e j  p a s j i  i n a p ię c ia  d ra  
m a ty c z n e g o ;

b r a k  n a le ż y te j  t r o s k i  o  w y p r a c o ­
w a n ie  i d o s z l i fo w a n ie  k a ż d e g o  s z c z e g ó ­
łu  t ła  i a k c j i .

„ F i lm y  n a s z e  z a ró w n o  f a b u la r n e  
j a k  1 d o k u m e n ta ln e  — m ó w ił  E . O- 
c h a b  — c z y  o ś w ia to w e ,  w y r a ź n ie  n ie  
n a d ą ż a j ą  z a  p o t r z e b a m i  ż y c ia ,  ż a ró w  
n o  j e ś l i  c h o d z i  o  i c h  ilo ś ć , j a k  i o j a ­
k o ś ć  c z y  t e m a ty k ę .

Z a s ta n a w ia ją c  s ię  n a d  p r z y c z y n a m i  
b r a k ó w  i b łę d ó w  w  p r a c y  f i lm u  p o l ­
s k ie g o  d o c h o d z im y  d o  w n io s k u ,  że  
g łó w n y m i  ź ró d ła m i  s ła b o ś c i  n a s z e ­
g o  f i lm u  j e s t  z b y t  p o w ie rz c h o w n a  
z n a jo m o ś ć  ż y c ia  ! p r a w  rz ą d z ą c y c h  
ro z w o je m  s p o łe c z n y m , z b y t  lu ź n y  
z w ią z e k  k i e r o w n ic tw a  i k o le k ty w ó w  
tw ó r c z y c h  f i lm u  p o ls k ie g o  z c o d z ie n ­
n ą ,  n a p ię t ą ,  b o h a te r s k ą  w a lk ą  k l a s o ­
w ą  p r o l e t a r i a t u ,  a  z w ła sz c z a  z  ż y ­
c ie m  i  w a lk ą  p a r t y j n e j  a w a n g a r d y  
l u d u  i n a ro d u  p o ls k ie g o .

M ów ca w ezw ał tw órców  film u  do 
pobudzen ia m ilionów  serc do je ­
szcze bard z ie j św iadom ej i sk u te ­
cznej p racy  i  w a lk i d la  dobra  P o l­
sk i L udow ej, do podn iesien ia  k u n ­
sztu  artystycznego .

„ N ie c h a jź e  p r a c o w n ic y  n a s z e j  m ło ­
d e j  k in e m a to g r a f i i  — m ó w ił  — p a ­
m ię t a j ą  z a ró w n o  o  t y c h  o g ro m n y c h  
m o ż l iw o ś c ia c h ,  j a k  l o  o g r o m n e j ' o d ­
p o w ie d z ia ln o ś c i  w o b e c  n a r o d u  z a  n a ­
le ż y te  w y k o r z y s ta n ie  p o m y ś ln y c h  
w a r u n k ó w  o b ie k ty w n y c h  s tw o rz o ­
n y c h  d la  s z tu k i  f i lm o w e j  p r z e z  n a s z  
r z ą d  r o b o tn ic z o - c h ło p s k i  1 u s t r ó j  l u ­
d o w o - d e m o k r a ty c z n y .

N ie c h a jź e  p r z y k ła d e m ,  w z o r e m  1 
b o d ź c e m  w  p r a c y  tw ó r c z e j  b ę d ą  d la  
n i c h  d o ś w ia d c z e n ia  i o s ią g n ię c ia  p rz o  
d u ją c e j  w  ś w ie c le  k in e m a to g r a f i i  
w ie lk ie g o  m o c a r s tw a  s o c ja l is ty c z n e ­
g o , k in e m a to g r a f i i  o ż y w io n e j  d u c h e m  
i k i e r o w a n e j  I n s p i r a c j ą  w ie lk ie j  p a r ­
t i i  L e n in a  i S ta l in a .

.W  zakończen iu  se k re ta rz  KC 
P Z P R  pow iedział:

Partia, rząd i społeczeństw o za­
interesow ane są w  rozwoju bojo­
wego w ysoce ideowego i artysty­

cznego film u polskiego, film u wal 
czącego skutecznie o now y ustrój 
i nowego człowieka, o pokój i 
Plan 6-lctni, o rozkwit i szczęście 
naszego narodu, o pełne z w y c ię - 
siw o socjalizmu, _

7 A Ł O G A  w ielk ich , w span ia le  
rozbudow ujących  się w  P la ­

nie 6-letn im , zak ładów  przem ysłu  
chem icznego „B oru ta"  w  Zgierzu 
pod jęła  zobow iązania ogólnej w a r­
tości 2.208 479 zł. M. in. w y p ro d u ­
ku je  ona w  k w ie tn iu  p o nad  p lan  
320 kg. cennego leku  przeciw  g ru ­
źliczego „PA SS".

W ysokie je s t postanow ien ie  za­
łogi górniczej, b u d u jące j now y, 
w ie lk i ob iek t P lan u  6-letn iego  — 
now ą kopaln ię  im . T adeusza  K oś­
ciuszki.

C ale załogi poszczególnych o d ­
działów  te j kopaln i zobow iązały 
się  p rzekroczyć p lan y  robót. M. in. 
górnicy  oddziału  I m a ią  w ykonać 
p lan  w  kw ie tn iu  w  106 proc., zaś 
oddział II  w  105 proc. R obotnicy 
oddziału  m aszynow ego n a  12 dni 
p rzed  te rm in em  u ruchom ią  e lek ­
try czn e  pom py i ru ro c iąg i do od­
w ad n ian ia  kopaln i.

Około 230 tys. zł. dodatkow ych  
oszczędności p rzyn iosą  zobow iąza­
n ia  załogi cem entow ni „Szczako­
w a".

L iczne zobow iązan ia  pode jm u ją  
w  dalszym  ciągu p ra c u ją c y  chłopi, 
robo tn icy  ro ln i i m łodzież.

C oraz liczniej n a p ły w a ją  m eldun  
k i o pom yślnej rea lizac ji zobow ią­
zań.

Ń a czele w łó k n ia rzy  łódzkich 
kroczy  załoga Z PB  im. D zierżyń­
skiego. Do 17 bm . tkacze  ty ch  za­
k ładów  w ykonali ponad  p lan  28.946 
m . tk a n in , czyli w ykonali ju ż  p o ­
n ad  50 proc. sw ego zobow iązania.

S talow nicy  h u ty  „F e rru m " p rze­
prow adzili 15 m arca  8 w ytopów  
przyśp ieszanych , dzięki sk rócen iu  
czasu w ytopów  załoga sta low ni

Odsłonicie
tablic p a m iq ik o w y ch  
w z w :qzku

z 10 rocznicą 
powstania PPR
DNIA 16 bm . w  grom adzie R ą- 

b lów  na  te ren ie  po w ia tu  p u - 
ław sluego  odbyło się z okazji 10 
rocznicy pow stan ia  P o lsk ie j P a r tii  
R obotniczej uroczyste  odsłonięcie 
tab licy  p am iątkow ej n a  m iejscu  
b o h a te rsk ie j śm ierci 11-tu człon­
ków  A rm ii L udow ej, k tó rzy  po ­
legli w  w alce  z gestapow cam i, z a ­
d a ją c  im  pow ażne s tra ty .

W  uroczystości w zięło udz ia ł kU~ 
k a  tysięcy  chłopów  z te re n u  całego 
pow iatu , liczne delegacje  m łodzieży 
szkolnej, o rgan izacji społecznych, 
po ljtycznych  oraz wojsko.

R ów nież w  Poznan iu  na  dom u, w 
k tó ry m  odbyło  się p ierw sze posie­
dzenie okręgow ego k o m ite tu  PPR , 
zosta ła  o d słon ię ta  tab lica  p a m ią t­
kow a.

W » M @ t

ŚWIATA
J a k  uonoszą z M ontevideo, w  

dn iach  od 12 do 15 m arca , m im o 
zakazu w ładz  u ru g w ajsk ich , toczy­
ły się obrady  am erykańsk iego  
k o n ty nen ta lnego  K ongresu  O broń­
ców P okoju , zw ołanego z in ic ja ty ­
w y w yb itnych  działaczy społecz­
nych i działaczy k u ltu ry  Pó łnoc­
nej, Ś rodkow ej i P o łudn iow ej A - 
m eryki.

*  J a k  donosi A u s tr iack a  R ada 
O brońców  P okoju , do d n ia  15 
m arca  pod A pelem  Ś w iatow ej R a ­
dy P oko ju  złożyło podpisy 890.595 
A ustriaków .

*  N a te ren ie  b udow y  k an a łu  
W ołga-D on p rzeprow adzone zosta­
ły  p róby  now ej m aszyny  p rzezn a­
czonej do kopan ia  kanałów . Je s t 
to potężny kom bajn , k tó ry  w  c ią ­
gu doby w ydobyw a 100 tys. m 3 
ziemi. M aszyny tego ty p u  znajda  
w kró tce  szerokie zastosow anie na 
budow lach kom unizm u w  ZSRR.

w ykonała  jeszcze jeden  d odatko ­
w y w ytop , uzysku jąc  w iele ton 
sta li ponad  plan. B rygada P aw ła  
H ercoga w ykonała  w  tym  dniu  
dw a w ytopy  szybkościow e w  cza­
sie 4 godzin 50 m in u t każdy.

M aria  T erlecka , ładow aczka w 
hucie  „Z ygm unt" , k tó ra  zobow ią­
zała się w ykonać P lan  6 -letn i do 
dn ia  urodzin  P rezy d en ta  B ieru ta , 
tj do dn ia 18 kw ietn ia , podnosząc 
sta le  w ykonan ie  norm y, w ykonała  
do 15 m arca  S6 proc. P lan u  6 -le t­
niego.

Załoga n adbrzeża  portow ego 
.L asz to w n ia"  w  Szczecinie u zyska­
ła now y rek o rd  w  p rze ład u n k u  a- 
pa ty tów , p rze ład o w u jąc  15 bm . o 
1822 ton  w ięcej niż p rzew idu je  
norm a. R ealizu jąc  p od ję te  zobo­
w iązan ia  dla uczczenia 60 roczni­
cy urodzin  P rezy d en ta  B ie ru ta  gru 
pa ładow aczy ob. Bykow skiego 
w ykonała  253 proc. norm y.

W  dniu  17 bm . b ry g ad a  ZM P 
im. „M łodej G w ard ii" z w ydziału  
kad łubów  Stoczni G dańsk iej, za­
m eldow ała o w ykonaniu  m ontażu 
pok ładu  na  jednej z now obudow a­
nych jedn o stek  o 70 godzin przed 
p lanow anym  term inem .

Zobowiązani
M iastoprojektu- Stoi ca, 

Teittu Polskiego  
i Kameralnego

dla u c zc ze n ia  
60 rocznicy urodzin

Prezydenta RP
i Święta 1 Maja

(D okończenie ze str . 2-ej)
b y ła  -w yrazem  i o d z w ie rc ie d le n ie m  
e p o k i b u d o w y  so c ja l iz m u .

P o d  T w o im  k ie ro w n ic tw e m , w  o* 
p a ic iu  o  n a ro d o w e  fo rm y  n a sz e )  a r-  
c h ite k tu r y ,  w z o r u ją c  s ię  n a  osiąg*  
n ię c ia c h  Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o , d o ­
ło ż y m y  w s z e lk ic h  s ta r a ń ,  a b y  s p ro ­
s ta ć  n a ło ż o n y m  n a  n a s  z a d a n io m ” ,

W  dalszym  ciągu listu  pracow ­
nicy M iastoprojektu  - Stolica 
zaw iadam iają Prezydenta R. P. o 
podjęciu cennych zobowiązań 
dla uczczenia 60 rocznicy Jego 
urodzin oraz zbliżającego się 
Św ięta Pracy. M. in. zobowiązali 
się:

1 p r z y ś p ie s z y ć  w y k o n a n ie  d o k u ­
m e n ta c j i  te c h n ic z n e !  d la  o b ie k ­

tó w  r e a l iz o w a n y c h  w  ro k u  1952: d la  
M D M  —  o 18 d n i, d la  o s ie d la  M iró w  
—  o 14 d n i, d la  G ro c h o w a  —  o  11 
d n i ,  d la  N o w e g o  M ia s ta  —  o  10 d n i, 
d la  N o w e g o  Ś w ia tu  —  o 10 d n i, d la  
M o k o to w a  —  o  9 d n i, d la  P ra g i  —  
o 5 d n i, d la  S ta re g o  M ia s ta  —  o  3 
d n i, d la  p la c u  D z ie rż y ń s k ie g o  —  o 
2 d n i, d la  o s ie d la  O c h o ta  —  o 2 d n i;

2 p o d n ie ś ć  ja k o ś ć  i  e k o n o m ic z ­
n o ^  p ro je k tó w .

Ogółem bierze udział w zobo­
w iązaniach 100 zespołów archi­
tektoniczno - urbanistycznych, 
1'6 zespełów  konstrukcyjnych, 
16 zespołów' instalac ji san ita r­
nych i 11 zespołów instalac ji e le­
ktrycznych, 4 zespoły drogowe, 
6 zespołów organizacji placu bu­
dowy.

W wyniku zobowiązań zao­
szczędzonych zostanie 5.345 ro- 
boczo-dniówek, co pozwoli na 
w ykonanie dodatkow ej doku­
m entacji technicznej dla kuba­
tury 140 tys. m sześć.

ZESPÓŁ Państw ow ego T eatru  
Polskiego i Kam eralnego, 

reżyserzy, aktorzy, scenografo­
wie, pracow nicy techniczni i ad ­
m inistracyjn i przesłali do Prezy­
denta R. P. list, w którym  w yra­
żają Mu w dzięczność za troskli­
wą i serdeczną opiekę, jak ą  ota­
cza ku ltu rę  Polski.

Dla uczczenia 60 rocznicy u ro­
dzin Prezydenta Bieruta, jak rów ­
nież zbliżającego się Święta 
1 M aja zobowiązali się oni:
I  o p ra c o w a ć  i p o n a d p la n o w o  w y - 
*■ s ta w ić  „ P o w ró t  p o s ła "  J . U. 

N ie m c e w ic z a ;

2 w y s ta w ić  „ P o w ró t  p o s ła "  n a  s c e ­
n ie  ś w ie t l ic y  ro b o tn ic z e j  fa b ry k i  

t r a k to ró w  „ U rs u s " .
Zespół Państw ow ego Teatru 

Polskiego i K am eralnego wezwał 
w szystkie tea try  w Polsce do pod;- 
jęcia zobowiązań tw órczych ku 
~zci 60 rocznicy urodzin Prezy­
denta Bieruta i Święta 1 Maja.

M il io n y  ludzi na ca łym  św iec ie

protestują przeciwko zastosowaniu 
przez USA broni bakteriologicznej

w  K ore i i w  C h inach
(D okończenie ze str. 1-ej) 

stosow ania broni bakteriologicznej 
przez agresorów  am erykańskich, 
złożyła przed w yjazdem  na front 
koreański do C hin północno-wschod- 
nich ośw iadczenie, skierow ane do 
w szystkich m iłujących pokój naro­
dów św iata.

W  ośw iadczeniu tym Li Teh-czan 
w imieniu kom isji stw ierdziła, że 
im perializm  am erykański jest n a j­
niebezpieczniejszym  wrogiem  poko­
ju i ludzkości.

Jeżeli nie wystąpimy zdecydo­
wanie — powiedziała LI Teh-czan 
— przeciwko bestialstwu agreso­
rów amerykańskich, nieszczęścia, 
które nawiedziły obecnie spokojną 
ludność Korei mogą jutro stać się 
udziałem miłujących pokój naro­
dów całego świata.

PROTESTY 
NA CAŁYM SWIECIE

l» /IA D O M O Ś C I o p ro testach  prze 
* * ciwko użyciu przez am erykań­

skich agresorów  broni bak terio lo ­
gicznej na Korei i w Chinach napły­
w ają  n ieustannie ze w szystkich k ra ­
jów. Energiczne pro testy  ogłosiły 
m iędzy innymi następujące organi­
zacje: H olendersk i Rada Pokoju i
Związek Kobiet H olenderskich, ko­
m itet obrońców pokoju miast i wsi 
bułgarskich,, kom itet bojow ników  o 
pokój M odeny w e W łoszech.

Pełne oburzenia artyku ły  zamiesz­
cza prasa postępow a całego św iata.

NARÓD KOREAŃSKI 
ZWALCZA SKUTECZNIE 

AMERYKAŃSKA
BRON BAKTERIOLOGICZNĄ

Pekin.
T T KAZUJĄCY się w  Phenianie 

dziennik Minczu - Czoson za­
m ieszcza artyku ł znanego bakterio­
loga koreańskiego dra Tsoi Hen-czu, 
k tóry  stw ierdza, że w ładze K oreań­
skiej Republiki Ludowo - Dem okra­
tycznej rozporządzają już odpow ied­
nimi środkam i w alki przeciw ko epi­
demiom.

Na obszary, gdzie w ykryw ane są 
ogniska owadów zrzuconych przez 
sam oloty am erykańskie udają  się 
natychm iast specjalne brygady an- 
tyepidem iczne. Ludność koreańska 
udziela im czynnej pomocy. W ten 
sposób paraliżuje się w zarodku nie­
bezpieczeństwo wybuchu epidemii, 
którą chcą wyw ołać amerykańscy 
zbrodniarze.

SPOŁECZEŃSTWO POLSKIE 
OSTRO POTĘPIA 

STOSOWANIE 
PRZEZ IMPERIALISTÓW 

i BRONI BAKTERIOLOGICZNEJ

Z CAŁEGO kra ju  nap ływ ają  dal­
sze pro testy  przeciw ko zbrod­

niczemu stosow aniu przez agreso­
rów am erykańskich broni bak terio ­
logicznej na tery torium  Korei i Chin.

P rotest taki złożyła m. in. w imie­
niu dwóch m ilionów swoich człon­
kiń Liga Kobiet.

Przeciw ko potw ornym  zbrodniom 
am erykańskich  ludobójców  gorąco

KRAJU
0  l in ia  17 bm . odbyto się w  s ie ­
dzibie C en tra ln e j Ffcdy Zw iązków  
Zaw odow ych spo tkan ie  czołowego 
ak ty w u  polskich  zw iązków  zaw o­
dow ych z delegacją  niem ieckiego 
T ow arzystw a k rzew ien ia  pokojo­
wych i dobrosąsiedzk ich  sto sun ­
ków  z Polską.
^  W prow adzając  w  czyn uchw ałę  
R ady M in istrów  w  sp raw ie  upow ­
szechnien ia  w iedzy ro ln iczej, k ir e -  
m f.tr.grafia po lska  zorganiz-ije w 
rb . 50 tysięcy  seansów  film ow ych 
na  w siach. W raz z film am i fab u ­
la rn y m i w yśw ie tlan e  będą  film y 
ro!ir'czo -in s tru k ta żo w e  i populnr- 
no-ośw iatow e.
$  W to k u  1951 na  te ren ie  całego 
k ra ju  przeprow adzono  8.276 k u r ­
sów  języka rosyjskiego, k tó re  u - 
kończyło około 155 tys. osób.

W rb. p ro je k tu je  się zorganizo­
w anie ponad 6 tys. kursów , z czego 
70 proc. tozpocznie p race  przed  u -  
płyy/em  I k w a rta łu  br.
9  W dniu  15 bm . społeczeństw o 
woj. koszalińskiego uroczyście ob ­
chodziło 7 rocznicę w yzw olenia 
Ziem i K oszalińsk iej przez b o h a te r­
ską A rm ię R adziecką i w alczące u 
je j boku W ojsko Polskie.
£  W P aństw ow ym  T echnikum  
M echanićzno-O dlew niczym  w  K u t­
nie — A zory, p rezes C en tra lnego  
U rzędu  Szkolenia Zaw odow ego, J a ­
nusz Z arzycki dokonał o tw arc ia  
now oczesnych w arsz ta tó w  szkol­
nych, w  k tó ry ch  zdobyw ać będą 
w iedzę techn iczną m łode k ad ry  
przyszłych budow niczych g ig an ty ­
cznych budow li P lan u  6-letniego.
0  W G dańsku-W rzeszczu  odbyło 
się p rzekazn ie  m łodzieży s tu d iu ­
jącej na  w yższych uczelniach W y­
brzeża now ow ybudow anego dom u 
akadem ickiego. i

zaprotestowali pracownicy naukowi 
— profesorowie i asystenci Pomor­
skiej Akademii Medycznej w Szcze­
cinie.

Do ogólnego protestu narodu pol­
skiego dołączyli swój głos dzienni­
karze łódzcy, zgromadzeni na wal­
nym zebraniu w  dniu 16 bm.

Uroczysta
promocja
of cerów politycznych 
Wojska Polskiego

(D okończenie ze  str . 1-e])
k tó ry c h  o d z w ie rc ie d le n ie m  j e i t  p ro ­

je k t  n a s z e j  K o n s ty tu c j i.

Z kolei przemówił ppor. Ryszard 
Słomiński, jeden z przodujących 
wychowanków szkoły. Wyraził on 
w imieniu nowopromowanych ofi­
cerów gorącą wdzięczność rządowi 
i partii za umożliwienie awansu 
społecznego i powierzenie im za­
szczytnych zadań w  służbie narodu, 
zapewniając jednocześnie, że no- 
wopromowani oficerowie politycz­
ni nie będą szczędzić wysiłków, 
by swoją pracą umacniać siły  
obronne Ojczyzny.

Następnie odbyła się defilada 
pododdziałów. Po defiladzie odbył 
się wspólny uroczysty obiad żoł­
nierski. Do późnych godzin w ie­
czornych trwała zabawa w św ietli­
cy. Z bogatym programem arty­
stycznym wystąpiły zespoły św ie­
tlicowe pobliskich zakładów pracy 
i szkół.

Robotnicy
— twórcy nowej  
wspania łe j  techniki  
radz ieck ie j

— laureatami 
Nagród 
Stalinowskich
N AGRODY Stalinowskie za rok 

1951 otrzymali za wybitne wy­
nalazki i zasadnicze udoskonalenia 
metod produkcyjnych liczni radziec­
cy uczeni, technicy, inżynierowie, 
konstruktorzy oraz około 100 ro­
botników.

Robotnikami - laureatami Nagród 
Stalinowskich są stachanowcy, ra­
cjonalizatorzy produkcji, nowatorzy, 
ludzie, którzy opanowują nową dos­
konałą technikę i udoskonalają me­
tody produkcyjne. Ten fakt, iż licz­
ba robotników - laureatów Nagród 
Stalinowskich wzrasta z roku na rok 
świadczy o wzroście poziomu kultu­
ralno - technicznego radzieckiej kla­
sy robotniczej, o tym, że nowator­
stwo stało się w ZSRR zjawiskiem  
masowym, charakterystyczną cechą 
radzieckiej klasy robotniczej.

W spaniale są m. in. osiągnięcia 
młodego górnika Kuźnieckiego Za­
głębia W ęglowego na Syberii — 
Trefiełowa. Jako jeden z pierwszych 
rozpoczął on tam pracę na kombaj­
nie węglowym  typu „Donbas". Sy­
stematycznie wydobywa on co mie­
siąc 20 tys. ton w ęgla ponad plan. 
Metody Trefiełowa stosuje obecnie 
coraz więcej górników radzieckich.

Oiroifek Zdrowia 
w Wofszycach

(D okończenie ze str . 1-ej)
dzieła Polska Ludowa. To nie 
tak, jak było u nas przed w oj­
ną i jak jest jeszcze w  pańs­
twach kapitalistycznych. Tam  
są tylko obietnice, a m y ko­
rzystam y już z praw dziw ych  
zdobyczy.

Józef O grodnik  —  członek za­
rządu  m iejscow ej spółdzielni p ro ­
d ukcy jn e j, przyszed ł obejrzeć n o ­
w o u tw orzony  O środek.

— D aliście n am  now ą lecznicę, 
a m y p o sta ram y  się ją  przyozdo­
bić. Z m obilizuję  naszych spółdziel 
ców. U porządku jem y  ogród n aoko­
ło w illi, a  sam  b udynek  p rzy stro i­
m y kw iatam i. Chce się człow ieko­
wi p racow ać k iedy  w idzi tak ą  a -  
p iek ę  P ań stw a . (J) ,
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Spacerkiem! r*

■PSa
W R O C ŁA W IU

C zw arta noga
T /O R Z Y S T A J Ą C  ze  słonecznej, 

m arcow ej pogody, ob. H. P. 
w y b ra ła  się p rzed  k ilko m a  dn iam i 
z  w n u c zką  na spacer. Po d łu ższe j 
przechadzce obie panie zn a la z ły  się 
w  pobliżu  H ali L ud o w ej, gdzie na  
je d n e j z  kusząco  w y g o d n ych  ła ­

w e k  ob. H. P. p o ­
s tanow iła  zorgani­
zow ać k ró tk i odpo­
czyn ek .

O d p oczynek  ten  
jed n a k  om al że nie  
okazał się w iec z­
n y m , p rzyn a jm n ie j 
dla ob. H. P., k tó ­
ra w ra z  z ław ką  
p rzew róciła  i się
n iespodziew an ie  w  
ty ł  i ud erzy ła  g ło ­
w ą  o so lidnej g ru ­
bości słup.

N a  _ szczęście  
’ w s zy s tk o  za k o ń ­
czyło  się sporej w ie lkości guzem  i... 
ża lem  do c zy n n ik ó w  porzą d ko ­
w y ch , k tóre to leru ją  ła w k i o trzech  
nogach i pozw ala ją  im  stać p rzy  
sa m y m  to e jic iu  na te r e n y  w y s ta ­
w ow e.

A  w ięc  —  chodzi o tę  czw artą  no- 
gc p lus trochę in ic ja tyw y ...

(A na)

Szczupły pokoik
Z E Ś C IA N  b ib lio tek i m ie jsk ie j  

w  L eśn icy  leje się ja k  z  ceb ­
ra. K sią żk i p o kryw a  zielona p leśń, 

a pod podłogą lo­
ka lu  rośnie p ra w ­
d ziw y  i niejadalni) 
grzyb. P o ko ik  jes t 
ta k  szczup ły , że  in 
teresanci obszer­

ni n ie jsze j tu szy  za ­
ła tw ia n i są w  ko ­
ry tarzu .

A  przecież  
dzie ln icy  IV  m ożna  
było  b y  zna leźć lep 
sze pom ieszczenie. 
Co jechiak robić, 
k ie d y  h istoria  ta 

n ie  m ieści się w  g łow ach „czynni­
kó w  decydu jących". (Kat)

B on ton
W  D N IU  1 bm . o godz. 10.30 ro­

dzina  ob. P.J. w ysła ła  do n ie ­
go z  P raszk i k /W ie lu n ia  p iln y  te ­
legram .

T e leg ra fis tka  ze sp o k o jem  ducha  
nadała  tę  w iadom ość dopiero o 
godz. 20.15.

W szy s tk o  jeszcze  było  b y  w  p o ­
rzą d ku  — gdyb y  
poczta  w rocław ska  
n ie  kierow a ła  się 
zasadą, że  o ta k  
p óźne j porze sk ła ­
danie w iz y t oso­
bom  n iezn a n ym , 
n a leży  do n iep rzy -  
zw oitości. N iech  
w ięc  te legram  po- 
le ży  do następnego  
dnia  — zdecydow a  
no.

E fe k t b y ł  taki, 
że  ob. P. J. n ie  zdą  
ży ła  za ła tw ić  b a r­
dzo  w a żn ych
spraw .

W ie rzy m y , że  D yrekc ja  P oczt i 
T e leko m u n ika c ji w y p ę d z i len iw ego  
d u szka  z  ciał p o cz to w ych  d o ręczy­
cieli.

Bo „bon to n “ — bon to n em  a d e ­
pesza chociażby ze w zg lęd u  na  
sw ó j depeszo w y  cha ra k ter p o w in ­
n a  być  dostarczona ja k  n a js z y b ­
ciej... (AG )

P O C Z T A

C z y ta jc ie
i p ren u m e ru jc ie

„Słowo44

Przypominamy: Wrocław to nie tylko Rynek
ale również i Ratyń

w którym niszczeje wspaniały lokal ze sceną 
Dlaczego sklep MHD w Wojnowie

S Ł O W O  P O L S K I E S tr. 3

nie sprzedaje chleba 
w godzinach rannych

Jednostki
nawigacyjne
ro z p o c z ę ły  już  
ż e g lu g ę  p o  O d r z e

p R Z E D  kilkom a dniami rozpoczę­
ła się norm alna żegluga s ta t­

ków po Odrze.,
13 m arca w yruszy ły  w  drogę 

pierw sze jednostk i naw igacyjne. Z 
W rocław ia w dół O dry w ypłynęły  
holow niki, na  k tó re w Szczecinie 
czekają już gotow e do drogi- barki.

W  niedzielę miał zaw inąć do W ro­
cław ia holow nik „Leszno”, k tó ry  13 
bm w yruszył z Koźla. Tymczasem  
niespodzianka: holow nik przy jechał 
już w  sobotę. Dzielna załoga „Lesz­
na" skróciła czas p rzejazdu o je ­
den dzień.

—  O siągnięcie nasze zaw dzię­
czamy przede w szystkim  tem u, że 
za przykładem  w odniarzy radziec­
kich zastosow aliśm y system  jazdy 
pelnodobow ej — m ówi kapitan 
W eruicke. — Je s t to na  razie moż 
llw e ty lko  na n iek tó rych  odcin­
kach. Musimy Jednak Jeszcze w 
tym m iesiącu przygotow ać cały  
odcinek górnej O dry do jazdy 
całodobow ej. W tedy  na pew no 
posypią się now e xekordy. (j)

Kierownictwo
stołówki
p rzy  ul. W o jc ie c h a  
z B ru d z e w a
powinno zmienić 
styl pracy

C  T(X O W K A  akadem icka przy  ul. 
~  W ojciecha z Brudzewa nie speł 

nia należycie  sw ego zadania.
Zm niejszony osta tn io  o połow ę 

lokal nie może pom ieścić dużej ilo ­
ści sto łu jących  się studentów , k tó ­
rzy zmuszeni są  tłoczyć się p rzy  za­
chlapanym , zastaw ionym  brudnym i 
naczyniam i stole.

D otkliw ie daje  się rów nież od ­
czuć brak  łyżek.

N ajw iększą jednak  bolączką s tu ­
dentów  są częste p rzerw y w w yda­
w aniu obiadów.

K ierow nictw o stołów ki pow inno 
zm ienić sty l p racy  i w yelim inow ać 
te niedociągnięcia.

koresp . W ito ld  Kot.

Do w ielk iego  W rocław ia  n a leży  a d m in is tra c y jn ie  19 g rom ad . W 
n iedzie lę  u rządziliśm y  sp a ce rek  d o  W ojnow a, S traohoclna  i R a tyn ia .

W w y n ik u  poczynionych spos­
trzeżeń  m usim y  stw ierdzić , że 
M ie jska  R ad a  N arodow a pośw ięca 
ty m  te ren o m  o w ie le  m n ie j u w a ­
gi, an iżeli dzieln icom  śró d m ie js­
kim .

W W ojnow ie is tn ie je  ty lk o  1 
sk lep  M HD, k tó ry  n ie  je s t w 
s ta n ie  obsłużyć w szystk ich  
m ieszkańców . Sprzedaż  ch leba  
rozpoczyna się  tam  dopiero  o 

, godzinie 11-tej ran o . O grom ne 
k o le jk i o d ry w a ją  ludzi o(l p r a ­
cy.

W n iedzie lę  n ie  m ożna kup ić  
n a w e t pap ierosów , gdyż sk lep ik  
je s t zam kn ię ty . P o  g azety  i cza­
sopism a trzeb a  jeździć pociągiem  
na  D w orzec-N adodrze.

G ospodarze R om an Z ałęck i, J u ­
lia  R zem ykow ska i F ranc iszek  
W ieczorkow ski żalili się n a  b rak  
a so rty m e n tu  to w aró w  po trzebnych  
ro ln ikom .

N arzek a ją , że m ożna w  MHD 
dostać  k ażd ą  ilość szm ink i i 
p u d ru , a le  o gw oździach , sm a ­
rach , czy łań cu ch u  n ie  m a n a ­
w e t co m arzyć.

B yć może, że a r ty k u ły  te  n ie  są 
p rzed m io tem  M iejsk iego  H an d lu  
D etalicznego. N ależa ło  by  w ięc  w 
g rom adzie  w y b itn ie  ro ln iczej zor­
g an izow ać p laców kę Sam opom ocy 
C hłopskiej.

N a tra s ie  W ojnów —S trach o c in  
sto ją  e lek try czn e  lam py. In s ta la ­
c ja  je d n a k  w ym aga n ap raw y . M i­
m o w ie lo k ro tn y ch  u stn y c h  i p i­
sem nych  zaża leń  m ieszkańców , 
m ro k i ro z ja śn ian e  są  ty lk o  św ia t­
łem  re fle k to ró w  przejeżdżającego  
szc są sam ochodu.

N a ty ch m iasto w ej in g eren c ji w y ­
m aga rów nież  o tw a r ty  p rob lem  
u sp ra w n ie n ia  życia  k u ltu ra ln o -  
ośw iatow ego.

W  S trąch o e in ie  4 R a ty n iu  nie 
m oże dojść do sk u tk u  żad n a  
Im preza , gdyż b ra k  n a  ten  cel 
jak ieg o k o lw iek  b ąd ź  lokalu . 

Jeszcze k ilk a  m iesięcy  tem u  w  
S trach o c in ie  b y ła  św ie tlica . Z d a ­
chu  p rzeciekało  w praw d zie , ale 
p rzy n a jm n ie j w  dn i bezdeszczow e 
m łodzież m ia ła  gdzie  spędzać w o l­
ne  chw ile  od p racy .

P ew nego  d n ia  z jaw iła  się ek ip a  
M iejsk iego  P rz ed sięb io rs tw a  R oz­
biórkow ego. M ieszkańcy  by li pew ­
ni, że w  celach  rem o n tu , a le  e k i­
p a  zd ję ła  cały  dach  1 w yw iozła 
go tra k to re m .

W  i;ro.'na-lzic Raty*! n iszczeje 
w sp an ia ły , og rom ny  lokal ze 
sceną. W ystarczy ło  by  ty lk o  p o ­
s taw ić  piec, oszklić o k n a  i zm ie 
nić k ilk a  k rokw i.

19-letm  p ra c o w n ik  w a rsz ta tó w  
ko le jow ych  H en ry k  R a jte r  za ­
m ieszkały  w  S trach o c in ie  p ow ie­
dzia ł n am : —  D laczego n ie  p rz y ­
jeżdża do n as n ik t  z ZM P? P rz e ­
cież tu  je s t  la k  dużo m łodzieży, 
k tó ra  n ie  w ie  co rob ić  z w olnym  
czasem . K ażdy  ch ę tn ie  popracow ał 
by  społecznie i m ia ł p rzy  ty m  cie­
kaw ą  rozry w k ę .

N ie sp raw d ziliśm y  joszCL.e, jak  
je s t w  pozostałych  grom adach . 
W y d a je  n am  się jed n ak , że zosta ­
n iem y w y p rzedzen i przez MRN, 
o rg an izacje  m łodzieżow e j społecz­
ne. Jó z ef M uszkat

Alkohol  —  

Twój wróg

Ogród japoński 
i Park Południowy
olrzyma;q nowq szalę
D BAJĄC o  este tyczny" w-yęftąd 

naszego m iasta, p racow nicy 
M iejskiego P rzedsiębiorstw a O grod­
niczego w  ram ach podjętych zobo­
w iązań na  cześć 60 rocznicy urodzin 
Prezydenta Bolesław a B ieruta i S w if­
ta k lasy  robotniczej 1 M aja oczysz­
czą i uporządkują w okresie  w io­
sennym  te ren y  pow ystaw ow e oraz 
obsadzą kw iatam i oqród japoński 
przy ul. W róblew skiego i park Po­
łudniow y.

Ja k  nas in form uje kierow nik 
MPO, ob. W ojciechow ski, w bież. 
roku zostaną założone n.iwe skw er­
ki przy ul. Dem bowskiego, Ja n i­
szew skiej o raz Pow stańców  Ś ląs­
kich.

  (c)

Zapotrzebowania
na kaity tramwajowe
nadsyłać należy do MPK 
możliwie fak najprędzej
M IE JS K IE  P rz ed sięb io rstw o  K o­

m u n ik a c y jn e  zw raca  się 2 a -  
pelem  do w szystk ich  w rocław sk ich  
zak ład ó w  p racy  o w cześn iejsze 
n ad sy łan ie  zapo trzeb o w ań  n a  k a r ­
ty  tran rw a jo w e. O d tego  bow iem  
zależy  te rm in o w e  do sta rczen ie  ich  
każd em u  p racow nikow i.

T ym czasem  n ie k tó re  w iększe  
zak ład y  p ra c y  ja k  np . P a fa w a g  
p rzy sy ła ją  w ykazy  dop iero  w  o- 
s ta tn ich  d n iach  p rzew idzianego  te r ­
m inu.

S k u tk ie m  teg o  p o w s ta ją  często 
pom yłk i p rzy  w y znaczan iu  tra sy  
p rze jazdów  i opóźn ien ia  w  d o s ta r­
czen iu  k a r t.

K o resp o n d en c i „ S ło w a "  m e ld u ją

o podejmowaniu zobowiązań
na cześć 6 0 - e j  rocznicy urodzin

Prezydenta Bieruta i Święta 1 Maja
W związku z podejmowaniem zobowiązań dla uczczenia 60-tej rocz­

nicy urodzin Prezydenta Bieruta oraz Święta 1 Maja korespon­
denci m iejscy „Słowa** donoszą nam o włączaniu się w tę w ielką ak­
cję wrocławskich szkół i zakładów pracy.

]VJ A cześć urodzin ukochanego 
^  N auczyciela m ło .U ieiy  ucz­
niow ie Technikum  S tatystycznego 
przy ul. Kom uny P aryskiej 38 po­
stanow ili w ziąć udział 16 i 30 bm. 
W pracach PGR, w Pęgow ie oraz po­
św ięcić 2 dni na odgruzow anie pl. 
W olności.

Kol. kol. Tulkaj, M atusik, G łuchow ­
ski oraz C hadryś i G noińska — ak­
tyw iści ZMP — podjęli się p rzygo­
tow ania części a rty stycznej na ak a ­
dem ię 1-majową.

Kom itet Rodzicielski zobow iązał 
się zorganizow ać kom plety dla m a­
turzystów , a ob. Sm olarz i Krzyża- 
górski — członkow ie Kom itetu Ro­
dzicielskiego — urządzić w ieczorni­
cę dla m łodzieży szkolnej w dniu 
22 bm.

Koresp. W eron

U czniow ie Technikum  Budowy 
W agonów  zobow iązali się p rze­
pracow ać 3233 godziny robocze 
przy  budow ie now e] linii tram ­
w ajow ej do Pafaw agu.
U czniow ie W as e lek tro techn icz­

nych postanow ili pośw ięcić na  ten 
cel 2330 godzin.

Prócz tego m łodzież zobow ią­
zała się zorganizow ać 2 ekipy 
łączności m iasta ze wsią, zlikw i­
dow ać stopnie n iedostateczne, 
zdobyć 50 odznak BSPO i SPO. 
Postanow iono rów nież podnieść 

frekw encję w szkole do 100 proc., 
w ydać okolicznościow e gazetki 
śc ienne i zw rócić w iększą uw agę 
na  w ychow anie ideologiczne.

U czniow ie k las m atu ra lnych  zo- 
bowiąza'.i się pom agać w nauce 
m łodszym  kolegom .

Koresp. Ryszard Kus

Pracow nicy  E kspozytury  W o je ­
w ódzkiej C en trali M ięsnej podjęli 
cenne zobow iązania, k tó rych  w ar­
tość w ynosi ogółem 513.894,72 zł.

M. in. P zia ł P rodukcji Zw ierzęcej 
przez podniesienie w ydajności p ra ­
cy  zaoszczędzi 155.920 zł, Dział 
H andlow y 215.000 zł, Sekcja 1 Baza 
T ransportow a — 110.128 zł.

D z ię k i  ścisłej w s p ó łp ra c y

artystów z robotnikami
fifm „ P ie rw s z e  d n i"  jest d z ie łe m
o w ielk ie j w artości spo łeczno-artystycznej

OGDAN H am era w dyskusji po prem ierze „P ierw szych dni" we 
W rocław iu, poruszył m. in. n iesłychan ie  w ażny m om ent. O to przy 

opracow yw aniu  scenariusza film ow ego w edług sw ej pow ieści „N a p rzy­
k ład  Plew a" skorzystał z k ry ty k  om aw iających  tę książkę.

Ob. Zygm unt W itkow ski, k ierow ­
ca sam ochodu osobow ego m arki 
,,Skoda“ zobow iązał się przejechać 
bez głów nej napraw y 40.000 km po­
nad normę, przez co zaoszczędzi 
16.000 zł.

Koresp. Adam  Osuch

N o t a t n ik

I dlatego też postać P lew y w fil­
m ow ej realizacji jest bardziej prze­
konyw ująca  niż na kartk ach  pow ie­
ści. R eżyser Ja n  Rybkow ski — ści­
śle w spółpracu jąc z au to rem  scen a­
riusza — m ocno i p rzekonyw ująco  
uw ypuklił osobę Plew y, k tó ry  z 
b iernego i zahukanego  stróża noc­
nego — dzięki pom ocy partii, dzięki 
pracy  w k o lek tyw ie  i sam okształce­
niu w y rasta  na  uśw iadom ionego 
m ajstra  kuźni. M ajstra  P lew ę w fil­
m ie odtw orzył a rty s ta  T eatru  Pol­
skiego w W arszaw ie — Ja n  C iecier­
ski i z zadania sw ego w yw iązał się 
w spaniale.

On nie ,,grał" tej ioli, ale by ł po 
prostu  Plewą, w cielając się w s ta re ­
go robo tn ika w sposób doskonały.

J U T R O  c'3 9 n-en ‘e Loterii P ieniężnej
wszyscy spieszą po losy!

Z G U B IO N O  k a r t ę  m e l 
d u n k o w ą  i l e g i ty m a c ję  
Z w . Z a w . n a  n a z w is k o  
J o n le n c  A d e la .  6393g

F A C H O W C Y  P OS Z UK I WAN I

K IE R O W N IK A  S T O L A R N I z o d p o w ie d n im i  n a  
to  s ta n o w is k o  k w a l i f i k a c j a m i  p r z y j m ie  P A Ń ­
S T W O W E  P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  R O B O T  K O ­
L E JO W Y C H  N r  8 w e  W R O C Ł A W IU , U l. K N IA - 
Z IE W IC Z A  N r  19. W a ru n k i  p r a c v  i p ła c y  d o  o - 
m ó w ie n ia  n a  m ie j s c u  w  D z ia le  K a d r .  423k

Z G U B IO N O  le g i ty m a c ję  
e m e r y ta l n ą  S t e f a n i a  D o ­
b r o w o ls k a .  f>400g

O g ło szen ia  drobne
H A N D L O W E

S P R Z E D A M  j a d a ln ię  
Z g ło s z e n ia  S p ó łd z ie ln ia  
P r z e b u d o w a .  R u s k a
32/33. 6398g

ZUUBI
Z G U B IO N O  z a ś w ia d c z ę ' 
n ie  S P . R u tk a  T e r e s a .

6387g

N IK L O -B Ł Y S K  Z a k ła d  
S z lif  ie r s k o -G a lw a n ic z n y  
p r z y j m u je  n ik lo w a n ie  
s z l i fo w a n ie .  p o l e r o w a ­
n ie .  L e g n ic a ,  u l .  P a r t y ­
z a n tó w  23. 640óg

K U P IĘ  m o to c y k l  d o  250 
m 8 ty lk o  w  b a rd z o  d o ­
b r y m  s ta n ie .  Z g ło s z e n ia  
S ło w o  p o d  , ,S H L “  6383g

S P R Z E D A M  s tó ł  r o z c ią ­
g a n y ,  k r z e s ła  w y ś c ie ła ­
n e , m a łe  b u f e c ik i .  S m o -  
lu c h o w s k ie g o  50 m  3 
g o d z . 13—17. 6389g

Z G U B IO N O  k a r t ę  r e j e ­
s t r a c j i  S P . S tę p ie ń  A n ie -  

6401g

Z G U B IO N O  k a r t ę  m e l  
d u n k o w ą ,  z a ś w ia d c z e n ie  
RI<U , b i le t  o k r e s o w y  
P K P  i m e t r y k ę  u r o d z e ­
n ia  n a  n a z w is k o  K re c z -  
m e r  E d w a r d .  6392g

Z G U B IO N O  o d c in e k  w y ­
m e ld o w a n ia  n a  n a z w is k o  
W id e ra  M a r ta .  6403g

Zv2'J1-..TONO k n t ę  m e l ­
d u n k o w ą  n r  108945. B i­
n e k  T a d e u s z  W ro c ła w .

6407g

Z G U B T O N O  le g i ty m a c je  
s z k o ln a  w y d a n ą  p r z e /  
T e c h n ik u m  M e c h a n ic z n e  
T o m a s z e k  J a n in a  P s ie  
P o le .  6422g

Z G U B IO N O  k a r t ę  m e l ­
d u n k o w ą ,  l e g i ty m a c ję  
Z w . Z a w ., p r z e p u s tk ę  z a ­
k ł a d u  p r a c y ,  p r z y d z ia ł  
n a  m ie s z k a n ie  n a  n a z w i ­
s k o  O le s iń s k a  S t a n is ła ­
w a  W ro c ła w , o r a z  p r z y ­
d z ia ł  n a  m ie s z k a n ie  n a  
n a z w is k o  M a rc z a k  W ik ­
t o r i a  W ro c ła w . 6381g

Z G U B IO N O  le g i ty m a c ję  
f a b r y c z n ą  . .A r c h im e d e s  
n a  n a z w is k o  M o k a li  S u ł ­
t a n a  u l .  R o b o tn ic z a  72.

6413g

Z G U B IO N O  k & rtę  m el 
d u n k o w ą  n a  n a z w is k o  
K u c z y ń s k a  J a d w ig a .

6412,

Z G U B IO N O  k a r t ę  m e l ­
d u n k o w ą  n a  n a z w is k o  
S m o rą g  J a d w ig a  W a ł­
b r z y c h ,  Ż w ir k i  i W ig u ry  
12. 6395g

K U P IĘ  s a m o c h ó d  ,.O p e l-  
o l lm p ia “  g ó r n o  z a w o r o ­
w y  w z g l.  d o ln o  lu b  K a ­
d e t .  O f e r ty  s k ła d a ć  W io  
c ła w  u l .  K o m u n y  P a r y s ­
k ie j 49 m . 14. 64152

Z G U B IO N O  k a r t ę  m e l 
d u n k o w ą .  B u r z a ła  S y l ­
w e s t e r  W ro c ła w . 6397g

Z G U B IO N O  le g i ty m a c je  
Z w . Z a w ., d o w ó d  o s o b i­
s ty ,  l e g i ty m a c ję  Z M P  
z a ś w ia d c z e n ie  p r a c y ,  m r 
t r y k ę  u r o d z e n ia ,  l e g i ty ­
m a c je  z b r y g a d y  S P  n? 
n a z w is k o  M a g d z ia re k  R 
s z a r d .  * 6420g

Z G U B T O N O  k a r t ę  m e l ­
d u n k o w a  n a  n a z w is k o  
B e z r ą k  R u d o lf .  6379g

Z G U B IO N O  z a ś w ia d c z e ­
n ie  o b y w a te ls tw a ,  św ia  
d e c tw o  s z k o ln e ,  le g i ty  
m a c ię  n r  0641416 n a  n a z ­
w is k o  W y s o c k i S tn n i-  
R law . 6382g

LO K ALE

K O M F O R T O W E  m ie s z ­
k a n ie  W ro c ła w  z a m ie n ię  
p r o w in c ja .  O f e r ty  p o d  
. .P o ś p ie c h " .  6402g

W IL L Ę  z o g r ó d k ie m  i 
s a d e m  w  W a łb r z y c h u  z a ­
m ie n ię  n a  p o d o b n e  lu b  
ła d n e  m ie s z k a n ie  (3—4 
p o k o je )  w e  W ro c ła w iu .  
O f e r ty  S ło w o  P o ls k ie  
p o d  „ W ałb rzy ch * * . 6408g

P O S Z U K U J Ę  p o k o ju  od  
z a ra z  W ro c ła w  lu b  o k o ­
lic e . C e n a  o b o ję tn a .  Z g ło  
<-zenia S ło w o  p o d  ..M ło ­
dy* '. 6414g

WOI . N B  P O S A D Y

C Z E L A D N IK  k r a w ie c k i  
p o t r z e b n y  o d  z a ra z .  C h ro  
b re g o  23. 6404g

ZG U B T O N O  n a  te r e n ie  
fa b r y c z n y m  p r z e p u s tk e  
P a f a w a g .  K o s o ń  S ta n i ­
s ła w . 6419g

K W A Ś N I C K  IE G O  B r o n i-  
ła w a  p o s z u k u je  M a lic k i  

S ta n is ła w  W ro c ła w , u l .  
N u l la  9 m  2. 6409g

Z G U B IO N O  p r z e p u s tk ę  
f a b ry c z n y  n r  10406 P a f a ­
w ag . C z e r n ik a  Z y g m u n t.

64 ilg

Z G U B IO N O  k a r t ę  m el 
d u n k o w ą  n a  n a z w is k o  
Ł o m o to w s k i  A n to n i .

6388g

S K R A D Z IO N O  p r z e p u s t  
k ę  f a b r y c z n ą  P a f a w a g  
n r  10584. K m ie c iń s k a  G e ­
n o w e fa .  6410g

S K R A D Z IO N O  2 m e t r y ­
k i c h r z tu ,  a k t  ś lu b u  k o ­
śc ie ln e g o . k a r t ę  i o d c i­
n e k  m e ld u n k o w y  n a  n a  
z w is k o  M a z u rk ie w ic z  
K s a w e ra  - F r a n c i s z k a  i 
T a n ik o w s k i W ik to r  (svnV  

641Gg

Z G U B IO N O  k t u t e  m e l 
d u n k o w ą  n a  n a z w is k o  
N y c z  L e o n . 6399g

K 0 2 N E

P L IS O W A N IE , m e r e ż k ę ,  
o k r ę t k ę ,  o b c ia g a n ie  g u ­
z ik ó w  — w y k o n u je  t e r ­
m in o w o , t a n io  „ H a f to -  
p l is "  — S ta l i n a  34. 6139g

Z n a c z e n ie  p r o j e k t u  K o n s ty tu c j i  d la
ro z w o ju  n a u k  r o ln ic z y c h  i  r o ln i c tw a  — 
o to  t y t u ł  r e f e r a t u ,  j a k i  w y g ło s i  r e k t o r  
T o łp a  w  d n iu  18 b m . o  g o d z . 18-ej w  
s a l i  o b r a d  M R N  p r z y  u l .  S u k ie n n ic e  9 
n a  z e b r a n iu  z o rg a n iz o w a n y m  p r z e z  
M ie j s k i  K o m i te t  O b ro ń c ó w  P o k o ju  O raz  
P r e z y d iu m  M R N .

★
S k a r g i  1 z a ż a l e n ia  m ie s z k a ń c ó w 1

p r z y jm o w a ć  b ę d z ie  w  d n iu  19 b m . s e -  
k r e t a r z  P r e z y d iu m  M R N  o b . J ó z e f  S o ­
r o k a ,  o r a z  o b . J ó z e f  R y c h w a ls k i ,  c z ło ­
n e k  K o m is j i  K o n t r o l i  w y k o n a n i a  s k a r g  
i z a ż a le ń .  I n t e r e s a n c i  p r z y jm o w a n i  b ę ­
d ą  w  G m a c h u  p r z y  u l .  G . Z a p o ls k ie j  
n r .  4 p o k ó j  213 w  g o d z in a c h  o d  16—19-eJ.

★
N a r a d a  p r z e w o d n ic z ą c y c h  z a rz ą d ó w  

s z k o ln y c h  Z M P , k o m e n d a n tó w  h u f c ó w  
S P  i a k ty w u  n i e e t a to w e g o  p o ś w ię c o ­
n a  o m ó w ie n iu  p r a c  s p o łe c z n y c h ,  k t ó r o  
r o z p o c z ę te  z o s ta n ą  1 k w ie tn i a  b r .  o d ­
b ę d z ie  s ię  w  d n iu  20 m a r c a  o  g o d z . 
14 -te j w  ś w ie t l ic y  k o m i t e tu  w o jew ó d z-*  
k ie g o  S P  p r z y  u l .  N o w o tk i  15. W  n a r a ­
d z ie  w in n i  w z ią ć  r ó w n ie ż  u d z ia ł  i n w e ­
s to r z y ,  z g ła s z a ją c y  z a p o tr z e b o w a n ia  n a  
r o k  1952.

★
T y lk o  k i lk a  d n i  b o  d o  d n ia  23 b m .

w y ś w ie t la n y  b ę d z ie  w  k i n ie  ,,P o k ó j '*  
f i lm  p r o d u k c j i  r a d z ie c k ie j  p t .  „ B a jk a  o 
r y b a k u  i r y b c e " .  J e s t  to  z n a n y  u t w ó r  
A le k s a n d r a  P u s z k in a ,  o p r a c o w a n y  p r z e z  
M  W o lt in a  i r e ż y s e r a  M . C ie c h a n o w ­
sk ie g o .  P r o g r a m  f i lm u  u z u p e łn i a  p ię ć  
in n y c h  b a r w n y c h  k r e s k ó w e k  j a k  „ Ż ó ł ­
t y  b o c ia n " ,  „ C h w a t y  „ J e l e ń  i w i l k " ,  
„ C u d o w n y  m ły n "  i „ P i e r w s z a  le k c ja '%

★
Z e b r a n ie  w y b o r c z e  K o ła  Z S L  p r z y  

U n iw e r s y te c ie  o d b ę d z ie  s ię  d n ia  18 
b m . o  g o d z . 19.30 w  s a l i  p r z y  u l .  S z e w ­
s k ie j  49.

★
O d m ia n y  p s z p n ic  o z im y c h  p o d  w z g lę ­

d e m  w a r to ś c i  w y p ie k o w e j  — p o d  ty m , 
t y tu ł e m  m g r .  in ż . D a n u ta  M ło d z ia n o w ­
s k a  w y g ło s i  r e f e r a t  n a  p o s ie d z e n iu  n a ~  
u k o w y m  W ro c ła w s k ie g o  O d d z ia łu  P o l ­
s k ie g o  T o w a r z y s tw a  B o ta n ic z n e g o ,  k t ó ­
r e  o d b ę d z ie  s ię  d n ia  20 m a r c a  o g o d z . 
17-ej w  I n s t y t u c i e  B o ta n ic z n y m  p r z y  u l .  
K a n o n ia  6/8.

★
N a  t r z y m ie s ię c z n y  k u r s  m a s z y n o p l*  

s a n la  o r g a n iz o w a n y  p r z e z  Z a k ła d  W iew 
d z y  H n a d lo w e j  p r z y  u l .  S t a l i n a  8, z a ­
p i s y w a ć  s ię  m o g ą  k a n d y d a c i  p o w y ż e j  
16 la t .  K u r s  o d b y w a  s ię  w  g o d z in a c h  
p o p o łu d n io w y c h .

★
K o n c e r t  k a m e r a ln y  u tw o r ó w  W . A'. 

M o z a r ta  o d b ę d z ie  s ię  n a  k o l e jn y m  
w t o r k u  m u z y c z n y m  w  d n iu  18 b m . o  
g o d z in ie  19-ej w  P a ń s tw o w e j  W y ż sz e j  
S z k o le  M u z y c z n e j  n a  K r z y k a c h .  t

O D W O Ł U JĘ  z a r z u ty  i 
n ie s łu s z n e  p o d e jr z e n ia  
w o b e c  ob . K o ło d z ie ja  
T e o f i la .  W ik to r e k  W ła ­
d y s ła w . 6384g

P R Z Y B Ł A K A Ł  s ię  p ie s  
w y ż e ł  (m y ś l iw s k i) ,  o d e ­
b r a ć  d o  t r z e c h  d n i .  W ro ­
c ła w . u l .  S ie m ie ń s k ie g o  
5/5 B r o d a  A n to n i .  6285g

N ajlepszym  probierzem  kreacji 
C iecierskiego jest fakt, że w e W ro­
cław iu w ielu dysku tan tów  w ątpiło, 

że rolę Plew y gra a rty sta  zaw o­
dow y. Tylko robo tn ik  mógłby tak 
w iern ie  i bezbłędnie odtw orzyć na 
filmie przedstaw icie la  św ia ta  p ra­
cy — tw ierdziło  w ielu dysk u tan ­
tów.
Pozosta ła  obsada fiłmu godnie se ­

kunduje C iecierskiem u. I tak  H anka 
Bielicka w roli Plew iny, Rajm und 
Fleszar jako sek re ta rz  PPR, czy 
A dam  M ikołajew ski jako  kow al 
N iedziela — stw orzyli postacie  g łę­
boko ludzkie i p rzekonyw ujące.

Nie ustęp u ją  im ani na  krok  
arty śc i - am atorzy , rek ru tu jący  się 
spośród robotn ików  kuźni w  O- 
strow cu, gdzie nagryw ano  część 
filmu. (
Słabszą postacią, bo nieco sz tyw ­

ną — była nauczycie lka M arysia  w  
w ykonaniu  C eliny K lim czaków n/. 
Także w p ierw szych scenach przed­
staw iciele reakcji pokazani są zbyt 
szablonow o (m arynarki w k ra tę , pa- 
tefon gra tango „O sta tn ia  niedziela" 
ftd ).

W  sumie, mimo tych  nieznacz­
nych uste rek  — otrzym aliśm y 
film na w skroś rea listyczny  — o 
w ie lk ie j w artości a rtystycznej, 
k tóry  pow inien zobaczyć każdy 
obyw atel.
Na zakończenie jedna  jeszcze 

spraw a:
Jedna z d ysku tan tek  w e W rocła­

wiu, ob. Lutom ska, s tuden tka  
W SW F, podkreśla fakt, że w filmie 
za słabo uw ypuklone są m ożliwości 
aw ansu społecznego m ałego p rak ty ­
kan ta  kow alskiego — Felka (Leo­
pold N ow ak). U w aga słuszna. 
„Pierw sze dni" m iałyby w iększy 
w ydźw ięk społeczno - polityczny, 
gdybyśm y ujrzeli p rzedstaw iciela 
młodzieży, m iłego i dzielnego Felka 
— skierow anego przez radę  zakła­
dową do szkoły technicznej.

Zgodnie z życzeniem  Polskiego 
FiJmu k ieru jem y spostrzeżenia ob. 
Lutom skiej do realizatorów  obra­
zu, przypuszczając, że pom ogą im 
one przy dalszej pracy  w rea li­
zow aniu now ych w artościow ych 
po iycji.
. (H.  Holi)

fwf&OWiSKA
— ....

T E A T R Y  '1

P A Ń S T W O W A  O P E R A  — g o d z . 19,00 -»
„ P a r i a " .

P O L S K I  — g o d z . 19 — ,,30 s re b r n ik ó w '* .  
K A M E R A L N Y  — g o d z . 19 — „ Ś lu b y  p a ­

n i e ń s k i e " .
M Ł O D E G O  W ID Z A  — g o d z . 14 — „ S a m -  

•bo  i l e w " ,  (z a m k n .) ;  g o d z . 19.15—„W7o -  
d e w i l  w a r s z a w s k i" .

W Y ST A W Y
M T E JS K A  B IB L IO T E K A  P U B L IC Z N A  

— R y n e k  58 — „ W l t  Lenin**. 
M U Z E U M  S L . -  p l. W o je w ó d z k i  -»  

„ G a le r ia  m a la r s tw a  p o ls k ie g o  1 ś r e d ­
n io w ie c z n a  s z tu k a  ś lą s k a " :  ..S lą slc
s t a r o ż y tn y " ;  „ T e c h n ik i  m a l a r s k i e " .  

O D D Z IA Ł  H IS T O R Y C Z N Y  -  S t a r y  R a­
tu s z  — R y n e k  — „ W ro c ła w  w  d a w *  
n y c h  p la n a c h  1 w id o k a c h " .  

B IB L IO T E K A  U N IW E R S Y T E C K A  -  u L  
S z a jn o c h y  10 — „ R y s u n k i  1 g r a f i k i " .  

Z .P  A P  — u l S t a ł l n g r a d z k a  26 — „M a*  
la r s tw o ,  r y s u n e k  ł g r a f i k a ’*.

K IN A
S L A S K  — u l Ś w ie r c z e w s k ie g o  fTC —

„ P ie r w s z e  d n i "  (p o ls k i)  g o d z . 15.45, 18 
15.45, 18 i 20.15.

W A R S Z A W A  — u l.  F r e d r y  n r  IB 
„ O s ta tn i  M o h ik a n in "  (c z e s k ) .,  g o d z . 
16, 18 i 20.

P R Z O D O W N IK  — u l  P r z o d o w n ik ó w  
P r a c y  15. — „ P o d d a n y "  (N R D ), g o d z . 
16, 13 i 20.

S C A L A  — u l  M ik o ła ja  n r .  27 - j  
„ Z a r ę c z y n y  K o r in n y  S c h m id t "  (N R D ), 
g o d z . 15.45, 18 i 20.15.

P O K O J  — T e r e n y  W y s ta w o w e  —• 
„ B a jk a  o  r y b a k u  i r y b c e "  ( ra d z .) ,  
g o d z . 17 i  19.

P O L O N IA  — ul. 2 e r o m s k ie g o  n r  53 
„ W e s o łe  z a w o d y "  (cz e sk .) , g q d z . 15.45, 
18 i 20.15.

P IO N IE R  — u l. S t a l i n a  n r  71 
„ B r u n a tn a  p a ję c z y n a "  (N R D ), g o d z . 
15, 17 i 19.

T Ę C Z A  — u l T . K o ś c iu s z k i  n r  177 
„ S t a t e k  D e r b e n t "  ( ra d z .) ,  g o d z . 16, 
18 i 20.

D W O R C O W E  — D w o rz e c  G łó w n y  
„ R o zm aito śc i* *  g o d z . 16, 17, 18, 19, 20,
21. 22, 23.

F A M A  — P s ie  P o le  — „ P r z y g o d y  N a -  
s r e d i n a "  ( ra d z  ), g o d z . 18.

R O B O T N IK  — L e ś n ic a  — n ie c z y n n e .  | 
★ 1 

O G R Ó D  Z O O L O G IC Z N Y  -  o tw a r ty  o<J 
g o d z . 8 — 16.30.

18 M A R ZE C
Wtorek

C yryla , A n ze lm a

W schód słońca — godz. 5.43. 
Z achód słońca — godz. 17.46.
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„Puchar Karkonoszy" rewanżem za Zakopane
Andrzej Daniel -  Gąsienica i Kula

triumfują uj skokach
W klasyfikacji ogólnej 
prowadzi CWKS — 123 pkt.

p U C H A R  KARKONOSZY m a już ustaloną markę. Jest najw iększą  
po narciarskich m istrzostwach Polski dorocznie urządzaną w  kraju 

imprezą. Jest też traktow any jako rewanż za m istrzostwa. Temu w ła ­
śnie należy przypisać, że na „Puchar Karkonoszy" staw ia się cala czo­
łów ka narciarska Polski. Tak było w latach ubiegłych. Tak jest i obec­
nie.

Str. 4 8 Ł O W O  P O L S K I ELekkoaifeci 
radź cccy

w y g r y w a ją  b ieg  
„rHumaniłe41

Jan  Kula.

N a  T o r k a c ie  z a k o ń c z y ły  s ię  h o k e jo w e  
m is tr z o s tw a  P o ls k i .  P ie rw s z e  m ie js c e ,  
a  z a ra z e m  t y tu ł  m is t r z a  P o ls k i  z d o b y  
p o  r a z  d r u g i  z e s p ó ł  C W K S -u . D ru g ie  
m ie j s c e  p r z y p a d ło  z e s p o ło w i  G ó rn ik a ,  
k t ó r y  w y p r z e d z i ł  U n ię  i G w a rd ię .

W  w a lk a c h  o  m ie j s c a  o d  5 — 8 k o ­
l e jn o ś ć  p r z e d s t a w ia  s ię  n a s tę p u ją c o :  
O g n iw o , K o le ja r z ,  W łó k n ia rz  i  B u d o ­
w la n i.

W  m e c z u  o  m is t r z o s tw o  I - e j  l ig i z rz e -  
s z e n io w e j  w  b o k s ie  C W K S  I I  r e m i s o ­
w a ł  z  G w a rd ią  10:10. W  r a m a c h  te g o  
m e c z u  G u z y  p r z e g r a !  ze  S te fa n iuk ie m ,  
M a n e ls k i  u le g ł  T y c z y ń s k ie m u ,  
w ic z  w y g r a ł  z  K o w a le w s k im , L e ja  z r e ­
m is o w a ł  z K o m u d ą ,  P a l iń s k i  z M isz e m , 
C z a D l iń s k i  z m u s i ł  w  I I  r u n d z ie  d o  p o d ­
d a n ia  s ię  K r a s k a ,  F r a n e k  p o k o n a ł  Ł y  
s ia k a  i S te c  w y g r a ł  z D re w ic z e m .

W  s p o tk a n ia c h  o  m is tr z o s tw o  I l- e J  li ­
g i O g n iw o  p r z e g r a ło  z G w a rd ią  H_5:13, 
C W K S  T li -  U n ia  13:7, S ta l  I I  -  W łó ­
k n ia r z  I I  18:4, B u d o w la n i  -  S p ó jn ia  
1 2 :8 .

w  r o z g r y w k a c h  l ig i  k o s z y k o w e j  p a ­
d ły  w y n ik i :  G w a rd ia  K r . — A Z S  W -w a  
6C:38 (28:23), C W K S  -  K ? le]3 rZ  
71:32 (23:13), S ta ł  P o z n a ń  -  S p ó jn ia  
G d  92:38 (42:20), S p ó jn ia  Ł ó d ź  -  O g n i­
w o  K r .  34.31 (13:10), K o le ja r z  O s tró w  
K o le ja r z  F o z n . 47:51 (22:30).

N a  z a w o d a c h  p ły w a c k ic h  w  m is t r z o ­
s tw a c h  K r a k o w a  r e k o r d z is t a  P o ls k i  \\ 
k o n k u r e n c j i  50 m  z g r a n a te m  B e lc z y k  
p o p r a w ił  s w ó j r e k o r d  z 31,0 s e k .  n a  30,8 
s e k .

★
N a  b o is k a c h  p i łk a r s k i c h  p a d ły  n a s tę -  

p u j ą c e  w y n ik i :  O ś ro d e k  C W K S  -  B u ­
d o w la n i  G d a ń s k  8:1 (3:1), ° 5™ d e k
G w a rd i i  — W łó k n ia rz  Ł ó d z  3:0 (3:0, 0.0, 
0:0), S ta l  P o z n a ń  -  O W K S  K r a k ó w  0:4 
(0:4) K o le ja r z  L e s z n o  — G ó rn ik  R a d z io n -  
k ó w  1:2 (0:2), O g n iw o  B y to m  — G ó rn ik  
J a n ó w  2:2 (0:1), S ta l  S o s n o w ie c  -  G ó r ­
n ik  R a d l in  2:4 (2:2).

S P O  —
o d z n a k ą
k a ż d e g o
s p o rto w ca

N a sta rc ie  zab rak ło  jed y n ie  S ta ­
n isław a  M aru sarza , Józefa  D aniela , 
K rzeptow skiego, P łonk i, W ieczorka 
i D ąbrow skiego. Z jaw ili się n a to ­
m ia st w szyscy pozostali uczestn icy  
n arc ia rsk ich  m istrzo stw  P olsk i w  
Z akopanem  z K odeską, G rocho ls­
k ą , Rojem , B ukow skim , R aszką. 
O gółem  do K arp acza  zjechało  250 
zaw odników ,

W pierw szym  d n iu  zaw odów  o 
„ P u ch a r K arkono  
szy“ w  K arp aczu  
Ddbył się o tw arty  
k o n k u rs skoków ,
Draz skoki do kom  
oinacji. O gółem  w 
:ej ko n k u ren c ji 
s ta rto w ało  70 za­
w odników . W kon 
k u rs ie  o tw arty m  
zw yciężył zako­
piańczyk, A ndrzej D aniel G ąsie­
nica, zaś w  skokach  do k o m b in a­
cji tr iu m fo w ał K ula.

W yniki konkursu skoków otwar 
tych:

1) Andrzej Daniel Gąsienica  
(Gwardia Zakopane) nota 206,3, 
skoki 46,5 i 50 m. 2) Jan Kula 
(CWKS) 204,0 skoki 45,5 48 m. 
3) K arwacki (AZS Zakopane)
202.8 skoki 46,5 47.5 m, 4) Fur­
man (CWKS) 200.1 skoki 45,5 
48,5 m, 5) Hoły (Gwardia Zako­
pane) 193,9 skoki 43,5 46,5 m, 
6) W awrytko (CWKS), 7) Rasz­
ka (CWKS), 8 Broda (Budo­
w lani Karpacz), 9) B iliński 
(Stal Jel. Góra). 10) Lechowicz 
(Unia Szklarska Poręba).

K onkurs skoków  do kombinacji: 
1) Jan K ula (CWKS) nota

217.8 skoki 45 46.5 m, 2) Hoły
201.9 skoki 41,5 42.5 m, 3) B i­
lińsk i (Stal Jel. Góra) 195,2 
skoki 40.5 43 m, 4) Raszka 192,1 
skoki 39,5 42 m, 5) W awrytko  
6) Broda, 7) Dadej (AZS Zako­
pane).

W  k lasy fik ac ji ogólnej po p ie r ­
w szym  dn iu  zaw odów  prow adzi 
CW KS — 123 pk t. p rzed  G w ard ią

Koszykarze Ogniwa
najlepsi
w turncefu 
półfinałowym
T R Z Y D N IO W E  r o z g r y w k i  p ó ł f in a ło ­

w e  o  m is tr z o s tw o  P o ls k i  j u n io r ó w  
w  k o s z y k ó w c e  k t ó r e  o d b y w a ły  s ię  w  
s a li  W O S S  n a  S ta d io n ie  O l im p i js k im , 
z a k o ń c z y ły  s ię  p e łn y m  s u k c e s e m  m ło ­
d y c h  k o s z y k a r z y  w r o c ła w s k ie g o  O g n i­
wka, k tó rz y  z a jm u ją c  p ie r w s z e  m ie js c e  
z a k w a li f ik o w a l i  s ię  d o  s p o tk a ń  f in a ło ­
w y c h .  ,

W ro c ła w ia n ie  n ie  p r z e g r a l i  a n i  j e d n e ­
g o  s p o tk a n ia  i w y k a z a l i  s ię  b a r d z o  r ó w ­
n a  f o rm ą .  W  d e c y d u ją c y m  s p o tk a n iu  
z O g n iw e m  K r a k ó w ,  g o s p o d a rz e  z a g ra ­
li d o s k o n a le  z w y c ię ż a ją c  38:32 (28.19).

N a jw ię k s z ą  i lo ś ć  k o s z y  z d o b y ł  M ach  
14 i Ś w ią te k  — 9. W  d r u ż y n ie  k i a k o w ­
s k ie j  w y s tą p i ło  k i lk u  z a w o d n ik ó w  l i ­
g o w e g o  z e sp o łu .

W Y N IK I

O g n iw o  W r. — S K S  „ E l e k t r o n "  O p o le  
53:31 (27:18).

O g n iw o  K r a k ó w  — S K S  „ Z a m o js k i  
L u b l in  51:9 (36:1).

O g n iw o  W r. — G w a rd ia  K ie lc e  47:39 
(26:18).

S K S  E le k t r .  O p o le  — S K S  Z a m . L u ­
b l in  45:40 *22:20).

O g n iw o  K r . — G w a rd ia  K ie lc e  36:34 
(16:19).

O g n iw o  W r. — S K S  Z a m . L u b l in  46:21 
(24:4).

G w a rd ia  K ie lc e  — S K S  Z a m . L u b l in  
20:0  (v . o .).

O g n iw o  K r .  — S K S  E le k t r .  O p o le  66:46 
(30:15).

G w a rd ia  K ie lc e  — S K S  E l e k t r  O p o le  
56:36 (30:18).

O g n iw o  W r. — O g n iw o  K r .  38:32 (28:19).

T A B E L K A  _

O g n iw o  W r. 4 4 184:123
O g n iw o  K r .  4 3 185:127
G w a rd ia  K ie lc e  4 2 127:119
S K S  E le k t r .  O p o le  4 1 158:215
S K S  Z a m . L u b l in  4 0 7«:144

100 pk t., A ZS 45 pk t. i B u d o w la­
n i K arp acz  43 pk t.

W k o n k u rs ie  skoków  n ie  s ta r ­
to w ali T a jn e r  — z pow odu złego 
s ta n u  zd row ia  i W ęgrzynkiew icz, 
k tó ry  n a  tre n in g u  złam ał rekę.

Z turnieju 
najsilniejszych

y  udziałem zaw odników  Stali Pa- 
fawag, Unii Brzeg Dolny. 

W łókniarza Boguszów, G órnika W ał­
brzych, oraz ÓW KS-u rozegrano w 
sali koła Stali na Psiem Polu indy­
w idualne m istrzostw a Dolnego Ślą­
ska  w zapasach.

W  poszczególnych kategoriach 
zw yciężyli (od wagi muszej do 
ciężkiej): Sadowski (W łókniarz Bo­
guszów), P iotrow ski (Stal W r.), Ko­
nieczny (Stal Wr.), Zieliński (Wł. 
Boguszów), Krysm alski (Stal Wr.), 
M alczew ski (Unia Brzeg Dolny), 
Konieczny (Górnik W ałb.j.

Polska-NRD
8 :2  w  ten is ie
D  OZEGRANE na krytym  korcie 

w Hali M irow skiej w W arsza­
wie m iędzypaństw ow e spotkanie  w 
tenisie pom iędzy Polską a N iem iec­
ką Republiką D em okratyczną za­
kończyło się stosunkow o wysokim, 
lecz zupełnie zasłużonym  zw y­
cięstw em  drużyny polskiej 8 2 .

Rozegrane pojedynki przyniosły 
następu jące  rezultaty:

Radzio—Fesner (NRD) 6 0 , 6:2,
Piątek—M einzer (NRD) 6:1, 6:4
Licis—Sturm (NRD) 6:2, t2:6, 6:4, 
Licis—Fesner 6.2, 6:2, Jęd rze jow ­
ska—H esse 6.0, 6:2, Radzio, Licis— 
Sturm, Schulze 6-1, 5:7, 2:6, 6:1, 6:4.

T* RADIACYJNY bieg  na  p rze- 
*  ła j zorganizow any przez r e ­
d ak c ję  „H u m an ite“ zgrom adził 
n a  s ta rc ie  czołow ych lek k o a tle ­
tów  ZSRR, W ęgier, F ran c ji, P o l­
ski, Czechosłow acji, B u łgarii o- 
raz  Belgii.

Ogółem s ta rto w a ło  6-200 ucze­
stn ików .

Bieg zakończył się w span iałym  
sukcerem  zaw odników  radziec­
kich, k tó rzy  zajęli w k o n k u re n ­
cji m ęsk ie j 8 p ierw szych m iejsc. 
W k o n k u ren c ji żeńsk ie j czołowe 
m iejsca  obsadzili rów nież za ­
w odniczki ZSRR.

Bieg w  k a tego rii m ęsk ie j ro ­
zegrano  n a  d y stan sie  9000 m. 
W alka o p ierw sze m iejsca  przez 
cały czas toczyła się pom iędzy 
zaw odnikam i radzieck im i. Z w y­
ciężył Popow  w  czasie 29:16,1 
m in. przed A n ufriew em  29.25 i 
Sałtykow em  29,32.

D alsze m iejsca  za ję li: 4 — Po- 
żydajew  (ZSRR), 5 — W anin 
(ZSRR), 6 — Jew sie jew  (ZSRR), 
7 — K azancew  (ZSRR), 8 — Sie- 
m ionow  (ZSRR).

N ajlepszym  z Polaków  by ł K ie 
las, k tó ry  up laso w ał się  n a  19 
pozycji z- w yn ik iem  31,27 m in.

W biegu k ob ie t n a  tra s ie  2000 
m. zw yciężyła Sołopow a (ZSRR) 
w czasie 7,29 m in.

Cwląkała
n a jlep szp  szachistą
D o ln e g o  Śląska
'T '  R W A JĄ C E  o d  29 lu te g o  d o  15 m a rc a  
■■ i n d y w id u a ln e  m is t r z o s tw a  D o ln e g o  

Ś lą s k a  w  s z a c h a c h ,  p r z y n io s ły  n ie s p o ­
d z ia n k ę  w  p o s ta c i  z a ję c ia  p ie rw s z e g o  
m ie j s c a  p rz e z  m ło d e g o  z a w o d n ik a  K o ­
le ja r z a  W ro c ła w  — C w lą k a łę  

D ru g im  b y ł  A r ła m o w s k i  (A Z S  W r )  
10 p k t .  3) ly ru g e n sc h n ab e l ( K o le ja rz  
W ro c ła w ) 9.1/2 p k t .  4) G e ra s im o w ic z  
(A Z S  W r.) 9 p k t .  5) S o b o le w s k i  (S p ó jn ia  
Z ię b ic e )  3 p k t  6) K o rc z  (A Z S  W r.) 6.1/2 
p k t  7) K a rp e l  ( G ó rn ik  W ałb .)  6 p k t .  
D a lsze  m ie js c a  w /g  k o le jn o ś c i  z a jm u ­
j ą :  K r a t e r  i F u r te k  z G ó r n ik a  p o  5,1/2 
pl>t. D u d z iń s k i  (K ol Ś w id n ic a )  5 p k t  
T e is e h le r  i D is t l e r  (o b a j  G ó rn ik )  p o  
4,1/2 p k t .  R a ta js k i  (G ó rn ik )  i B o r k o w ­
sk i (K o le ja rz  S w ld n  ) p o  3 p k t .  (w r)

Trzeci rekord Tofkaczewskfego
W r o c ła w ia n in  tym  razem  

p o p ły n ą ł  na 2 0 0  m st. d o w .
T%T IE D Z T E L N Y  w y s tę p  p ły w a k ó w  O g n iw a  p r z y n ió s ł  im  je s z c z e  Je d e n  

s u k c e s  w  r o ^ tn c i  z w y c ię s tw a  n a d  K o le ja r z e m  G d y n ia  w  s to s u n k u  96:85. 
Z a z n a c z y ć  n a le ż y ,  że  w  b a rw a c h  g o śc i s ta r to w a ła  p r a w ie  c a ła  r e p r e z e n ta c ja  
W y b rz e ż a ,  z ło ż o n a  z  z a w o d n ik ó w  W K S  F lo ta ,  K o le ja r z a  i A Z S -u . W ro c ła w ia ­
n ie  w y s tą p i l i  o s ła b ie n i  b r a k i e m  B e m ó  w n y  i M u c h y .
N a j le p s z y  s p r i n t e r  P o ls k i  T o łk a c z e w -  

s k i  u s ta n o w ił  w  r a m a c h  ty c h  z a w o d ó w  
t r z e c i  z  k o le i  r e k o r d  P o ls k i ,  ty m  r a ­
z e m  w  k o n k u r e n c j i  200 m . d o w o l. z  c z a ­
se m  2.16,7. S t a r y  r e k o r d  n a le ż a ł  d o  G re m  
lo w s k ie g o  i  w y n o s i ł  2.17,4. Z n a c z n e  p o ­
s tę p y  p o c z y n iła  r ó w n ie ż  S to p k ó w n a ,  
k t ó r a  p o b i ła  d w a  r e k o r d y  o k r ę g u :  n a  
100 m  k la s .  A w y n ik ie m  1.32,4 o r a z  200 
m  k la s .  A . — 3.15,6.

G rz b ie c i s ta  K ę d z ia  z ro b i ł  m iłą  n ie s p o ­
d z ia n k ę ,  u z y s k u ją c  d o s k o n a ły  w y n ik  n a  
200 m . g r z b ie to w y m  — 2.50.0. T r z e c i  
. r e k o r d  o k r ę g u  u s ta n o w iła  s z ta f e ta  
m ę s k a  4 x  100 m  d o w o l. w y n ik ie m  4 29,8.

N a  p o c h w a łę  za ­
s łu g u je  ró w n ie ż  K ie c  
k a ,  k t ó r y  w a ln ie  
p r z y c z y n i ł  s ię  d o  
z w y c ię s tw a  O g n iw a  
w  s z ta f e c ie  4 x  100 
m  k la s .  B.

P ły w a c y  G d y n i  u -  
s ta n o w il i  aż  9 r e k o r ­
d ó w  s w e g o  o k r ę g u .  
W ie lu  z n ic h  d z ię k i  
u z y s k a n y m  w y n ik o m  
z d o b y ło  k l a s y f ik a c j ę  
z a w o d n ic z ą .

W  m e c z u  p i łk i  w o d n e j  w y g r a l i  g o śc ie  
10:6 (3:6).

N a j le p s z y m  g ra c z e m  u  p o k o n a n y c h  
b y ł  K ę d z ia ,  n a to m ia s t  w  z e sp o le  g o śc i 
K a łu ż a .  S ę d z io w a ł  o b . K o p r a l  — d o b rz e .

W Y N IK I T E C H N IC Z N E

200 m  d o w . — 1. T o łk a c z e w s k l  (O gn .) 
2,16,7, 2. B u c z k o w s k i  (O g n .) 2,30,6.

200 m  k la s .  — 1. S to p k ó w n a  (O gn.) 
3,15,6, 2. H e r b a c z e n k o  (O g n .) 3.28,8.

100 m  k la s .  B . — 1. Ł a d n y  (K o l.)  1,19,0, 
2. K ie c k a  (O g n .) 1,19,2.

100 m  d o w . — 1. C z a jk o w s k a  (K ol.)
1.24.0. 2. M a rc h le w s k a  (K o l.)  1,31,0. 

K o n k u re .n c ja  lo k a ln a  200 m  d o w . —
1. K ę d z ia  (O gn .) 2,50,0, 2. S a la m o n  (K ol.)
2.53.0.

200 ra  g rz b . — 1. K ę d z ia  (O g n .) 2,30,0,
2. K a łu ż a  (K o l.)  2,53,3.

100 m  k la s .  A . — 1. K rz y ż a n o w s k i
(K o l.)  1,23,6, 2. K o z a k  (O g n .) 1,26,8.

100 m  k la s .  A . — l .  S to p k ó w n a  (O gn .) 
1,32,4, 2 H o rb a c z e n k o  (O g n .) 1,36,9.

100 m  g rz b . — l.  Z u r a ls k a  (K o l.)  1,30,0, 
2. J a g o d z iń s k a  (O g n .) 1,30,8.

100 m  d o w . m ł. lo k . — 1. M a n k ie w ic z  
(K o l.)  1,19,1, 2. S o b o le w s k i  (K o l.)  1,19,5.

100 m  k la s .  m ł. lo k . — l .  M a je w s k i 
(K o l.)  1,33,1, 2. C z a c h a j  (O gn .) 1,44,0.

200 m  k la s .  A . — l .  Ł a d n y  (K o l.)  2,58,0, 
2. K ie c k a  (O gn .) 2,59.9.

100 m  d o w . — 1. T o łk a c z e w s k i  (O gn.) 
1,01,6, 2. R y b a c k i  (O gn .) 1,08,5.

200 m  d o w . — 1. C z a jk o w s k a  (K ol.)
3.11.1.

200 m  g rz b . — 1. Z u r a l s k a  (K o l.)  3,15,8. 
S z ta f e ty :  4 x  100 m  k la s .  B . m ę ż c z . — 

1. O g n iw o  — 5,40,6. 2. K o le ja r z  — 5,47,6. 
4 x  100 z m ie ń ,  k o b ie t  — 1. K o le ja r z  —

6.26.2, 2. O g n iw o  — 6,27,0.
4 x  100 m  d o w . m ęż c z . —• 1. O g n iw o  — 

4,29,8, 2. K o le ja r z  — 5,05,2. (H en )

Ze S p a rtak iad y  Z im o w ej w rocław skiego  O W.
F ragm ent w a lk i w  w adze lekko śred n ie j pom ięd zy  Ż u ra w sk im  a M al- 
czy k iem . W drugie j rundzie  Ż u ra w sk i zna lazł się d w u k ro tn ie  na  d e ­
skach. Fot. — M oraw ski.

Piłkarze Stali
muszą jeszcze dużo popracować
Kolejarz (Poznoń) —  Palawag 6:0 (1:0)

K O L E JA R Z : G o łę b io w s k i,  D e s k a , L  e p k a ,  C h u d z ia k ,  C z a p c z y k , S ło m a ,  
C h m ie le c k i ,  K o ł tu n ia k ,  A n io ła , B  r z e ż a ń c z y k ,  P o lk a .

S ta l :  B a r a ń s k i ,  C zy ż , D ą b ro w s k i ,  C z a ja ,  O sm y , B o ry s z e w s k i,  H a a s , D u d e k ,  
N a r c z y ń s k i ,  D z ie d z ic ,  C h u d o b a .

B r a m k i  z d o b y li :  A n io ła  4, K o ł tu n ia k  1 i L e p k a  z  k a rn e g o .

P ływ anie  cieszy  się dużą  p opu lar­
nością w śród  członków  koła  spor- 
t\ joego p rzy  F abryce Sam ochodów  

O sobow ych na Żeraniu.

D ru g i w  ty m  ro k u  w y s tę p  p i łk a r z y  
S ta l i  P a f a w a g  z a k o ń c z y ł  s ię  ró w n ie ż  
j a k  i p ie r w s z y  n ie p o w o d z e n ie m . P rz e d  
ty g o d n ie m  w r o c ła w ia n ie  w r a c a ją c  z o- 
b o z u  w  R a d k o w ie  r o z e g r a l i  w  K ło d z ­
k u  to w a rz y s k ie  s p o tk a n ie  z m ie jsc o w ą  
S p ó jn ią ,  p r z e g r y w a ją c  0:3, a w  n ie ­
d z ie lę  z o s ta l i  r o z g ro m ie n i  p rz e z  K o le ja ­
rza  P o z n a ń  0:6 (0:1).

L ig o w c y  p o z n a ń s c y - n ie  w y s i la j ą c  s ie  
z b y tn io  „ z a a p l ik o w a l i "  p a fa w a g o w c o m  
p ó ł tu z in a  b r a m e k ,  o b n a ż a lą c  w  j a k  n a j ­
b a r d z i e j  j a s k r a w y  s p o s ó b  w s z y s tk ie  
b r a k i  w r o c ła w ia n .

B R A K  K O N D Y C JI?

O b s e r w u ją c  n ie z d e c y d o w a n e  a k c je  
p a fa w a g o w c ó w  i ic h  s ta ty s to w a n ie  n a  

b o isk u  w  d r u g ie j  p o ło w ie  g r y ,  m ie l iś ­
m y  w r a ż e n ie ,  że  c a ła  j e d e n a s tk a  d o ­
p ie r o  co  p r z e r w a ła  z im o w y  se n . N ie  
m o g liśm y  d o s tr z e c  a n i  ś la d u  d o b r e j  
k o n d y c j i ,  k tó r a  p rz e c ie ż  p o w in n a  b y ć  
b e z  z a rz u tu ,  g d y  s ię  m a  za  so b a  k i l ­
k u ty g o d n io w y  o b ó z  p rz y g o to w a w c z y .  
D la c z e g o  n p . d r u ż y n a  S ta l i  z P s ie g o  
P o la . p o  o b o z ie  w G łu c h o ła z a c h  p o ­
t r a f i ł a  w m e c z u  z O g n iw e m  g r a ć  w 
s z v b k lm  te m p ie  p r z e z  p e łn e  90 m in . 
g ry ?

W y d a je  s ię  n a m , że  p a fa w a g o w c y  
a lb o  n ic  n ie  r o b il i  n a  o b o z ie  w  R a d ­

k o w ie ,  a lb o  p o  p r o s tu  są ... p r z e t r e n o ­
w a n i.  C ie k a w i r ó w n ie ż  j e s te ś m y  w 
j a k im  s to p n iu  J e d e n a s tk a  S ta l i  r e a l i ­
z u je  J e d n o li ty  p r o g ra m  t r e n in g ó w  u - 
s ta lo n y  p r z e z  w ę g ie rs k ie g o  t r e n e r a  
K l r a l y ‘e g o  d la  d r u ż y n  I - e j  i I i - e j  l i ­
g i.

„ K R Ó L  S T R Z E L C Ó W  
Z D O B Y W A  4 B R A M K I

N ie  m a m y  p r e t e n s j i  d o  S ta l i  za  p o ­
r a ż k ę  z p o z n a ń s k im  K o le ja r z e m , k tó ry  
p rz e c ie ż  p o s ia d a  j e d e n  z n a jb a r d z ie j  
b r a m k o s tr z e ln y c h  n a p a d ó w , a o b e c n o ść  
z e sz ło ro c z n e g o  „ k ró la  s tr z e lc ó w "  lig o ­
w y c h , A n io ły  m ó w i s a m a  za  s ie b ie  
J e d n a k  p r z y  d o b r e j  k o n d y c j i  p a fa w a ­
g o w c ó w , w y n ik  n ie d z ie ln y  n ie  b y łb y  na  
p r a w d ę  ta k  w y s o k i .

W ro c ła w s c y  p i łk a r z e  n ie  p o t r a f ią  s ię  
d o b rz e  u s ta w ia ć  d o  p i łk i  O b ro n a  1est 
s z c z ę ś liw a , że  u m ie  z a s to s o w a ć  s iln y  
w y k o p  n ie  t ro s z c z ą c  s ię  d o  k o g o  on  
t r a f i .

M ó w ią c  s z c z e rz e  
w  d r u g ie j  p o ło w ie  
n ie d z ie ln e g o  m e c z u  
o b r o n a  P a f a w a g u  w  
o g ó le  n ie  i s tn ia ła .  
K o ł tu n ia k ,  A n io ła  i 
B rz e ż a ń c z y k  ro b il i  
co  c h c ie l i .  J e d e n  ty l ­
k o  p o m o c n ik  O sm y  
s ta r a ł  s ię  p o w s t r z y ­
m a ć  g ro ź n e  w y p a d y

p r z e c iw n ik a .
P ie rw s z e  m in u ty  g r y  b y ły  d o ść  c ie ­

k a w e .  Z a r ó w n o  G o łę b io w s k i j a k  1 B a ­
r a ń s k i  l ik w id u ją  w  ty m  o k r e s ie  k i lk a  
g ro ź n y c h  s tr z a łó w  W 24 m in u c ie  A - 
n io ła  p r z e c h o d z i  b e z  t r u d n o ś c i  o b r o n ę  
i z b l is k a  u z y s k u je  p r o w a d z e n ie .  P o  
p r z e r w ie  t e n  s a m  z a w o d n ik  je s z c z e  
t r z y k r o tn i e  z d a le k ic h  r a id ó w  u m ie s z ­
cza p i łk ę  w  s ia tc e  B a r a ń s k ie g o ,  a w y n ik  
p r z y p ie c z ę to w u je  L e p k a  i K o ł tu n ia k .

(B il)

N ie d z ie la  p i łk a r s k a  n a  D o ln y m  Ś lą ­
s k u  o b f i to w a ła  w  d u ż ą  i lo ść  s p o tk a ń  to ­
w a r z y s k ic h  

W W a łb rz y c h u  m ie js c o w y  G ó r n ik  goś 
c ił  d r u ż y n ę  o ś ro d k a  p r z e d o l im p i js k ie g o  
U n ii. p r z e g r y w a ją c  p o  ła d n e j  g r z e  0:4 
(0:1) J a k  w s k a z u je  n a  to  w y n ik  w  d r u ­
g ie j  p o ło w ie  w a łb rz .y s z a n ie  n a w ią z a l i  z 
r u ty n o w a n y m i  p r z e c iw n ik a m i  m n ie j
w ię c e j  r ó w n o rz ę d n ą  g rę .

B r a m k i  p a d ły  ze  s tr z a łó w :  C ie ś lik a , 
W iś n ie w s k ie g o , K ra s ó w k i  i A ls z e ra .

★
W ro c ła w sk i O W K S  p r z y g o to w u ją c  s ię  

d o  p ie rw s z y c h  s p o tk a ń  m is tr z o w s k ic h  
ro z e g ra ł  w  O p o lu  z d ru g o lig o w y m  z e s ­
p o łe m  m ie js c o w y c h  B u d o w la n y c h  to ­
w a rz y s k i  m e c z  u le g a ją c  n ie z n a c z n ie  
g o s p o d a rz o m  2:3.

W Ś w id n ic y  m ie js c o w y  K o le ja r z  w y ­
s tę p u ją c  w  z n a c z n ie  o d m ło d z o n y m  
s k ła d z ie  p o k o n a ł  lu b e ls k ą  G w a rd ię  3:2. 

★
P i łk a r z e  w r o c ła w s k ie g o  O g n iw a  s p o t ­

k a l i  s ię  n a  N is k ic h  Ł ą k a c h  z n a jm ło d ­
szą  d r u ż y n ą  d o ln o ś lą s k ie j  k la s y  w o je ­
w ó d z k ie j  S ta li  z P s ie g o  P o la , w y g r y ­
w a ją c  4:3 (3:1) P r a w ie  p r z e z  c a ły  c z as  
m e c z u , O g n iw o  p o s ia d a ło  z n a c z n ą  p r z e ­
w a g ę , z d o b y w a ją c  b r a m k i  p r z e z  B r z o ­
z o w s k ie g o  3 i B o r k a  1. D la  S ta li  b r a m k i  
z d o b y li :  S z y m u ra ,  S a w ic k i  i Ł e w a n d o .v  
s k i .  W z e sp o le  O g n iw a  z a b ra k ło  b r a m ­
k a rz a  J e d n o ro g a  i M u c h y .

P r z e b y w a ją c y  w  K a r k o n o s z a c h  n a  o -  
b o z ie  k o n d y c y jn y m  p i łk a r z e  G w a rd i i  
S z c z ec in  r o z e g r a l i  w  K ło d z k u  to w a rz y s ­
k ie  s p o tk a n ie  z  m ie js c o w ą  S p ó jn ią ,  w y ­
g r y w a ją c  w  s to s u n k u  2:0 O b ie  b r a m k i  
p a d ły  ze  s tr z a łó w  P is z a k a .

W  L u b a n iu  r o z e g r a n y  z o s ta ł  m e c z  p o ­
m ię d z y  t a m te j s z ą  S p ó jn ią  a S ta lą  z N o ­
w e j S o li. Z w y c ię ż y li  g o s p o d a rz e  4:3 u -  
z y s k u ją c  b r a m k i  p rz e z  F o ry sze w rsk ie g o  
2, M in e c k ie g o  i C z e c h a .

Sezon
lekkoałfelyczny
rozpoczęty
S Ł O W A  u z n a n ia  n a le ż ą  s ię  w r o ­

c ła w s k ie j  G w a rd i i  za  z o rg a n iz o ­
w a n ie  b ie g u  n a  p r z e ła j ,  k tó r y  z a p o c z ą t­
k o w a ł se zo n  le k k o a t le ty c z n y  w  n a s z y m  
o k r ę g u .  N a  s ta r c ie  s ta n ę ło  k i lk u d z ie ­
s ię c iu  z a w o d n ik ó w  i z a w o d n ic z e k  z 
n a s tę p u ją c y c h  k lu b ó w :  C W K S  W a rs z a ­
w a , S p ó jn i  B rz e g  D o ln y , G ó rn ik a  W a ł­
b rz y c h ,  W łó k n ia rz a  B ie la w a , O g n iw a , 
A Z S, O W K S , K o le ja r z a  i G w a rd i i  
W ro c ła w .

P u c h a r  p rz e c h o d n i  Z. G . Z S  G w a r ­
d ia  za  d ru ż y o o w e  z w y c ię s tw o  z d o b y li  
g o s p o d a rz e ,  k tó rz y  w y s ta w ili  z a w o d n i­
k ó w  d o  w s z y s tk ic h  k o n k u r e n c j i  N a j ­
c ie k a w s z y m  b y ł  b ie g  s e n io ró w  n a  6000 
m . Z a c ię tą  w a lk ę  o  p ie rw s z e  m ie js c e  
s to c z y l i :  C z a jk o w s k i  z C W K S  1 G ó rsk i  
G w a rd ia .  W y g ra ł  w o js k o w y  z c z a se m  
19.32,0.

N a d r u g ie j  p o z y c ji  u p la s o w a ł  s ię  G ó r ­
sk i p r z e d  J o d ło w c e m  C W K S , P ło n k a  
(W łó k n ia rz  B ie la w a )  z a ją ł  d o p ie ro  
c z w a r te  m ie jsc e .

W  b ie g u  ju n io r ó w  
n a  3.500 m  z w y c ię ż y ł  
z d e c y d o w a n ie  S z y r -  
b a  (O g n iw o ) z  c z a ­
s e m  10.52,0. D ru g im  
b y ł  A d a m ie c  (G w a r ­
d ia )  — 11.03,6, t r z e c i  
W ła d c z a ń sk i  (O g n i­
w o) — 11.18,6 .

1200 m  d la  s e n io ­
r e k  w y g r a ła  z a w o d ­
n ic z k a  C W K S  P r z e -  
w a ra  w y n ik ie m  — 
1.31,4 p r z e d  B o ro w ­
s k ą  (G w a rd ia )  — 
i  35,4.

700 m  J u n io r k i  
1. K o s u r  (W ł. B ie la -  

G O R S K I w a ) , 2. B a ń k o w s k a
(G w a rd ia  W r.).

1000 m  d la  c h ło p c ó w  — 1. R o s o ło w s k i 
(G ó rn ik  W a łb ) ,  2. S t e f a n iu k  (G ó rn ik  
W ałb .), 3. B a d a k  (G w . W r ).

U c z e s tn ic y  b ie g u  o t r z y m a l i  s z e r e g  
c e n n y c h  n a g ró d  o r a z  d y p lo m y .

(H en )

Mlsfrzosfwa
piłkarske
o d w o ła n e !

Q  E K C JA  P iłk i N ożnej 
W K K F odw ołu je  w szystk ie 

sp o tk a n ia  m istrzow sk ie  k lasy  
w ojew ódzkiej i k las  p o w ia to ­
w ych, k tó re  m ia ły  rozpocząć 
się w  n a jb liższą  n iedzielę, tj. 
23 bm . Rów nocześnie u n iew aż­
nia  się u sta lony  w p ierw szych 
dniach  m arca  te rm in a rzy k  ro z­
gryw ek . Ja k  się d ow iadu jem y  
rozgryw ki zarów no k lasy  w o ­
jew ódzkiej, ja k  i pow iatow ych 
zostaną zreorgan izow ane. Do 
m istrzostw  k lasy  w ojew ódzkiej, 
dopuszczone będą ty lk o  te  ko ­
ła lub kluby, k tó re  w y staw ią  
dw ie d ru ży n y  seniorów , d ru ż y ­
nę ju n io ró w  i d rużynę „ tram p - 
k arzy “.

R e d a k c ja :  W ro c ła w , u l. P o d w a le  Ś w id n ic k ie  26. T e l . .  C e n t r a l a :  40-21. 
D z ia ł M ie js k i:  45:33. S e k r .  R e d  : 51-09 W y d a je  I n s t y t u t  P ra s y

„ C z y te ln ik " .___________________ .________
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n ie  z w r a c a  D ru k  R S W  ..PRASA** W ro c ła w  F-3-40014
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